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J&yzysowe posiedzenia w piątym fioma" 
Republikanie odmawiają poparcia Trumanowi

WASZYNGTON (PAP).
Zwołane do Białego Domu, posiedze

nie gabinetu Trumana, poświęcone kry
zysowi światowemu zakończyło się po 
2 i pół godzinnych naradach. Jak sły
chać, zdecydowano ostatecznie, że nie 
ma możliwości wyasygnowania jakich
kolwiek funduszów na rzecz pomocy 
Europie bez udziału Kongresu.

Większość spośród 8 członków Kongresu, 
zaproszonych na to posiedzenie, Odmówiło ko-

Franko
deportuje więźniów pciiłycznych 
do Afryki Zachodniej

LONDYN (PAP).
Jak donoszą z Madrytu, hiszpańskie władze 

więzienne otrzymały rozkaz deportacji do Gwi
nei w Afryce zachodniej większości więźniów 
politycznych, znajdujących się w’ więzieniach 
i obozach koncentracyjnych w Hiszpanii.

Okazuje się, że przygotowania do stwo
rzenia karnych obozów w Afryce prowa
dzone były od dawna w tajemnicy i że obo
zy te są już wykończone.

Przesunięcia w składzie
Rady Bezpieczeństwa 

Czechosłowacja, Argentyna i Kanada 
na miejsce Polski, Brazylii i Australii

LONDYN (p. r.)
Na obecnej sesji ONZ zostaną wybrani trzej 

nowi członkowie Rady Bezpieczeństwa. Brazy
lia, Polska i Australia tracą mandat, gdyż ich 
kadencja kończy się z dniem 1 stycznia 1.948 r. 
Jak donoszą z Nowego Jorku, Czechosłowacja

Na miejsce Brazylii wejdzie prawdopodob- zmiany w rządzie brytyjskim
nie do Rady Bezpieczeństwa Argentyna, 
podczas gdy Kanada zajmie prawdopodobnie 
miejsce Australii.

^Mściciele faszyzmu64
RZYM (API).
Policja włoska aresztowała na dworcu w Me

diolanie około 20 mężczyzn. W śledztwie oka
zało się, iż mieli przy sobie pistolety, granaty 
i sztylety oraz plik ulotek zatytułowanych: ,,Po- 
mścimy Duce".

Rowy wniosek ZSRR w sprawie greckiej 
przedstawił Gromyko na Zgromadzeniu Generalnym ONZ

NOWY JORK (PAP).
Delegacja radziecka przedstawiła General

nemu Zgromadzeniu ONZ wniosek w spra
wie greckiej, który przewiduje:

1. Rząd grecki winien podjąć odpowiednie 
środki, zmierzające do likwidacji incydentów 
granicznych.

2. Należy doprowadzić do ustanowienia nor
malnych stosunków dyplomatycznych między 
Grecją i jej sąsiadami północnymi. #

3. Jugosławia, Bułgaria, Albania i Grecja 
winny podjąć rokowania w sprawie zawarcia 
nowej konwencji granicznej i uregulowania pro
blemu uchodźców.

4. Obce wojska winny być natychmiast wyco
fane z Grecji.

5. Generalne Zgromadzenie powoła do życia 
specjalną komisję ONZ, która sprawować będzie 
kontrolę nad zagraniczną pomocą gospodarczą 
dla Grecji.

Wniosek radziecki uzasadniał Gromyko, który przed
stawił nowe fakty i dowody, świadczące o terrorze, 
jaki rząd grecki stosuje wobec elementów postępo
wych. Ta polityka terroru — zaznaczył mówca — 
nie może doprowadzić do normalizacji stosunków w 
Grecji.

Polityka amerykańska w stosunku do Grecji 
powiedział Gromyko — nieraz nazywana jest pomo
cą dla tego kraju. Rząd radziecki już dawniej pod
kreślał, że polityka nie ma nic wspólnego z istotną 
pomocą dla Grecji. Jako kraj ciężko dotknięty przez 
okupację niemiecką, Grecja oczywiście potrzebuje po
mocy gospodarczej z** zewnątrz, jednakże to co dzieje 
się w Grecji nie może być uważane za pomoc dla 
Grecji, ponieważ ingerencja amerykańska prowa zi 
do niewoli politycznej i gospodarczej Grecji.

Sytuacja w Grecji może ulec uzdrowieniu i 
stosunki między nią a jej sąsiadami mogą u ec 
poprawie jedynie jeżeli ustanie interwencja obca 
i przywrócona będzie niepodległość Grecji.

Wniesienie sprawy greckiej na Generalne 
Zgromadzenie przez rząd amerykański jest po- 
sunięciem szkodliwym dla. dobra ONZ i dla spra- 

~wy współpracy pomiędzy mocarstwami, na któ
rych spoczywa odpowiedzialność za utrzymanie 
pokoju międzynarodowego i bezpieczeństwa. De- 

nientarzy. Natomiast senator demokratyczny 
Scott W. Lucas oświadczył dziennikarzom, że

• t
Żadnych wydatków 

bez zgody Kongresu

Truman nie ma żadnych szans na zdobycie 
funduszów inną drogą, poza zwołaniem sesji 
Kongresu. Dodał on, że znaczną część posie
dzenia wypełniły długie wywody sekretarza 
stanu Marshalla i podsekretarza stanu Lovetta 
na temat sytuacji gospodarczej.

Dziennikarze zauważyli, że członkowie Kongre
su i przedstawiciele rządu opuszczali Biały Dom 
z przygnębionym wyrazem twarzy.

Redukcja zadań
Doradca gospodarczy prezydenta, John Steel- 

man, oświadczył, że prezydent Truman, uświa
domiwszy sobie niechętne stanowisko republi
kanów, zredukował swe żądanie do 500 milio
nów dolarów. Republikanie jednak stwier
dzili, że rząd nie może poczynić żadnych wy
datków bez zgody Kongresu.

Pomoc tylko dla Francji. Włoch i Austrii
WASZYNGTON (API).
Prezydent Truman na konferencji praso ty® j 

podkreślił, że 580 milionów dolarów, którą to 
sumę, ewentualnie zatwierdzi Kongres, prze
znacza dla Francji, Włoch i Austrii. Uważa on, 
że sytuacja w tych krajach jest niepewna i 
pomoc udzielona im da je szanse, że będą „wol
ne i niepodległe'*. Prezydent oświadczył także, 
że na wczorajszej konferencji w Białym Domu

Cripps trzymać będzi® w ręku 
wszystkie nici gospodarki Imperium

LONDYN (PAP).
W poniedziałek wieczorem premier Attlee po

dał do wiadomości zmiany w rządzie brytyj
skim, które prasa ocenia jako niezwykle donio
słe. Sir Stafford Cripps zostatl mianowany mi
nistrem spraw gospodarczych. Na jego miejsce 

legać ja radziecka ostrzega nie tylko tych, którzy 
ponoszą bezpośrednią odpowiedzialność za tę 
sytuację, ale również tych, którzy udzielają po
średniego lub bezpośredniego poparcia tej poli
tyce. Polityka Stanów Zjednoczonych może przy
nieść nieobliczalne szkody sprawie współpracy 
międzynarodowej i Organizacji Narodów Zjedno
czonych.

Na poniedziałkowym posiedzeniu Komisji Politycz
nej ONZ grecki minister spraw zagranicznych Tsal- 
daris przedstawił stanowisko swego rządu w sprawie 
greckiej, wzywając Narody Zjednoczone do „szybkiego 
działania" i obiecał, że „Grecja wykona wszelkie za
lecenia Generalnego Zgromadzenia".

Posiedzenie trwa.

Terroryści żydowscy wznawiają walkę*.
Zwłoka w rozwiązaniu zagadnienia palestyńskiego 
to zamiana Bliskiego Wschodu w beczko ptochu

LONDYN (p. r.)
Na pociąg jadący z Kairu do Haify rzucono 

bombę. Parowóz i dwa wagony zostały wykole
jone. Jak dotychczas nie dowiedziano się o żad
nych stratach w ludziach. W Jerozolimie wy
buch bomby zniszczył sklep arabski.

4.000 emigrantów żydowskich na dwóch 
małych statkach, które zaobserwowano 
uprzednio na Morzu Czarnym, płyną pod 
flagą panamską w kierunku na Palestynę. 
Morska policja brytyjska wzmogła czujność.

W oświadczeniu, przekazanym prasie, żydowska or
ganizacja terrorystyczna Irgun Zwai Leumi stwier
dza, że wznowiła walkę i że walki tej zaprzesta do
piero z chwilą, gdy Anglicy opuszczę. Palestynę i gdy 
statki z imigrantami będą mogy swobodnie zawijać 
do portów palestyńskich. Irgun Zwai Leumi dodaje, 
że bomba, użyta ostatnio w Haifie, ważyła jedną tonę 
i była tak skuteczna, że „od tej. chwili Anglicy me 
mogą czuć się bezpieczni w żadnej fortecy”.

Konferencja u Marshalla
Minister Marshall przyjął ostatnio przedstawicieli 

Agencji Żydowskiej w osobach przywódcy amerykań
skiej sekcji Agencji rabina Hilloja Silvera oraz 

nie brano pod uwagę pomocy dla Wielkiej Bry 
tanii. Zdaniem Trumana kraj ten nie znajduje 
się w sytuacji krytycznęj.

NOWY JORK (p. r.).
Prezydent USA Trumaft zwrócił 'się do ko- 

misyj skarbowych i zagranicznych obu Izb, ab.y 
rozważyły problem natychmiastowej pomocy 
dla Francji, Włoch i Austrii. Truman powie
dział, że suma 580 milionów dolarów, którą 
postuluje, stanowić będzie tylko bardzo nikłą 
pomoc, która umożliwi utrzymanie ludności 
tych krajów na poziomie graniczącym z nędzą.

4® czTankaw Rady Naczelnej PSL

Członkowie Lewicy PSL Niecko Józef, 
Wycech Czesław, Banach Kazimierz, Dębski 
Jan i 33 członków Rady, znanych działaczy 
w Ruchu Ludowym, podpisali wniosek o 
zwołanie Rady Naczelnej PSL, który uza
sadniają następująco:

„STWIERDZAMY, ZE OBECNE KIEROWNIC
TWO PSL ZE STANISŁAWEM MIKOŁAJCZY
KIEM NA CZELE SPRZENIEWIERZYŁO SIE 
PROGRAMOWI STRONNICTWA I ZŁAMAŁO 
UCHWAŁY KONGRESU, który wytyczył drogę 
współdziałania PSL w budowie Polski Ludowej w 
oparciu o sojusz -chłopsko-robotniczy, szczere porozu-

stanowisko ministra handlu objął Harold Wil
son.

Min. Wilson liczy dopiero 31 lat. Utworzone 
świeżo ministerstwo gospodarki nie jest urzędem 
ministerialnym w dosłownym tego stówa znacze
niu, gdyż nie ma do dyspozycji aparatu biuro
wego. Nowy urząd ma być czynnikiem nadrzęd
nym, koordynującym pracę wszystkich resortów, 
które mają do czynienia z przemysłem i han
dlem.

Minister Morrison będzie w dalszym ciągu za
stępcą premiera i rzecznikiem rządu w Izbie 
Gmin.

W Londynie oczekuje się dalszych poważnych 
zmian w rządzie.

Komunikat, oficjalny głosi m. in.:
„Król przyjął dymisję ministra bez teki Green- 

wooda i zatwierdził nowe nominacje. Odpowiedzial
ność za koordynację polityki gospodarczej była do
tychczas podzielona Obecna sytuacja ekonomiczna 
wymaga o wiele ściślejszej integracji wewnętrznej 
i zewnętrznej polityki gospodarczej i premier potrze
buje pomocy ministra, który będzie mógł poświęcić 
caTą swą uwagę zagadnieniom gospodarczym w kraju 
i za granicą. Tym nowym ministrem do spraw go
spodarczych będzie Sir Stafford Cripps. Powstaje po
nadto nowy komitet ministerialny planowania eko
nomicznego, który będzie' zajmowa1 się głównymi za
gadnieniami z dziedziny wewnętrznej i zewnętrznej 
polityki gospodarczej.” 

członka Agencji Mojżesza Szertoka. O przebiegu roz
mowy nie został wydany żaden komunikat.

Podobno Marshall zachował dużą rezerwę i oświad
czył delegatom Agencji Żydowskiej, że decyzja co do 
stanowiska USA w sprawie Palestyny jeszcze nie za
padła.

Ostre wystąpienie delegata Arabów
NOWY JORK (api).
Przewodniczący wysokiego komitetu arab- 

i skiego Jamal Husseini zaprotestował wczoraj 
w sposób kategoryczny w komisji. ONZ do 
spraw Palestyny, przeciwko podziałowi tego 
kraju między Arabów i Żydów

Husseini zagroził, że Arabowie walczyć 
będą przeciwko tej decyzji aż do zwycię
stwa, stwierdzając, że utworzenie niepodle
głego państwa żydowskiego w świecie arab
skim zamieniłoby Bliski Wschód w beczkę 
prochu.

Husseini, oświadczając, iż polityka angielska 
w Palestynie była „najnikczemniejszą grą jaka 
kiedykolwiek istniała", zaatakował również Sta- 

i ny Zjednoczone, które mącą pokój i porządek 
■ w Palestynie.

Maty na ulicach Hun
Ludność francuska
przeciw wywózce cukru do Niemiec

PARYŻ (PAP).
Górnicy Bouligny przyłączyli się do ludności 

Verdun, usiłując nie dopuścić do wywiezienia 
400 ton cukru, przeznaczonych na eksport do 
Niemiec, a załadowanych na dwóch barkach. 
Władze wezwały policję i- wojsko, które rozpro
szyły manifestantów gazami łzawiącymi. W star
ciu 10 żołnierzy i jedna osoba cywilną odnieśli 
rany.

Ludność zbudowała barykady po obu 
stronach ulicy w pobliżu doków oraz w kil
ku miejscach na szosach wiodących z mia- 

. sta. Późną nocą z poniedziałku na wtorek 
wojsko przeładowało cukier na 143 samo
chody ciężarowe.

1® Natychmiasłowego zwolnią posiedzenia
2® Usunięcia Mikołajczyka Rady
3* Zmiany linii politycznej

4. Zwoiania Kongresu
mienie ze stronnictwami demokratycznymi i wytrwałe 
dążenie do jedno&ci chiopskiej.

WPROWADZENIE STRONNICTWA NA 
MANOWCE bezwzględnej wołki ze wszystkimi 
podstawowymi założeniem'. i siłami, na których 
opiera się byt Polski Ludowej, POSTAWIŁO 
PSL W OBLICZU OSTATECZNEJ KATA
STROFY, a Państwu ’ wsi przyniosło nieobli
czalne straty.

Obecne kierownictwo prowadziło tę politykę poza 
statutowymi władzami, gdyż Kongres i Rada Naczel
na są pomijane przy podejmowaniu najważniejszych 
decyzji. Kierownictwo narzuca swoją politykę Stron
nictwu przy pomocy zespołu ludzi dowolnie dobra
nych i bezkrytycznie uległych

W TYM STANIE RZECZY ŻĄDAMY NA 
PODSTAWIE § 64. STATUTU PSL ZWOŁA
NIA RADY NACZELNEJ, CELEM USUNIĘ
CIA STANISŁAWA MIKOŁAJCZYKA I WY
BORU NOWEGO NKW PSL.”

Posłowie na Sejm — Witos Andrzej i Piotr 
Chwaliński oraz b. członek Naczelnego Komitetu 
Wykonawczego PSL, Korga Franciszek wystoso
wali na ręce wiceprzewodniczącego Rady Na
czelnej PSL ob. Chadaja Pawia pismo następu
jącej treści:

„Stwierdzamy, że dotychczasowe kierownictwo 
doprowadziło do katastrofy Stronnictwa. To nas 
zmusza do przedsięwzięcia kroków stanowczych, 
celem ratowania wsi i Ruchu Ludowego

Wobec tego żądamy zwołania Rady Naczel
nej PSL z następującym porządkiem dziennym: 
1) zmiana kierownictwa ^SL, 2) sprawa zwoła
nia Kongresu".

Ponadto żądanie zwołania Rady Naczelnej, 
uzasadniając pilną konieczność omówienia aktu
alnej sytuacji politycznej podpisali ob. ob.: 
Trojanowski Edward z Krakowskiego, Denkie- 
wicz Jan, Żelazowski Wincenty, Szymczyszyn 
z Lubelskiego, Dusza Jan z Warszawy oraz po
seł Laskowski Stanisław z pow. warszawskiego.

Say demokracji i pokoju 
sa.w sianie sparaliżować 
plany awanturników 
„Prawda" przeciw wyolbrzymianiu 
niebezpi eczeńsl wa

podżegaczy wojennych
MOSKWA (PAP).
Wczorajsza „Prawda", omawiając w artykule 

wstępnym nagonkę wojenną, prowadzoną przez 
koncerny wielkokapitalistyczne i pewne wpływo
we koła USA, stwierdza, że nie wolno jednak 
utożsamiać narodu amerykańskiego z amerykań
skimi podżegaczami wojennymi. Naród amery
kański, podobnie jak i cała ludzkość pragnie 
trwałego- pokoju. Wojna nie przyniosłaby masom 
ludowym USA, jak i ludom całego świata korzy
ści, lecz tylko ogrom cierpień i zniszczeń.

Nawiązując do oświadczenia Trumana na kon
ferencji w Rio de Janeiro, że podstawą polityki 
USA jest dążenie do trwałego pokoju i stwier
dzając, że wszystkie miłujące pokój narody apro
bują to oświadczenie. „Prawda' podkreśla, ze 
chodzi teraz o to by słowom odpowiadały czy
ny' Elementarnym warunkiem utrzymania pokotu 
je9t bezwzględne okiełzanie podżegaczy wojen
nych. do czego zmierzają propozycje tadzieckie. 
, W istocie rzeczy chodzi nie o różnice zdań pomię

dzy Związkiem Radzieckim a Stanami Zjednoczonymi, 
lecz o istnienie lub rozbicie ONZ. Pewne koła amery
kańskie uprawiają otwarcie oolitykę agresywną. Sta
ny Zjednoczone sa obecnie 11 razy lepiej uzbrojone 
niż przed przystąpieniem do drugiej wojny światowej. 
Specjaliści niemieccy w dziedzinie uzbrojenia oddaw- 
na pracują dla Stanów Zjednoczonych.

Istnieje jednak poważna- przeszkoda która me po
zwala reakcji amerykańskiej wstąpić na drogę walki 
o opanowanie świata jest to Karta ONZ. Dopóki ist
nieje Karta ONZ i Rada Bezpieczeństwa, dopóki ist
nieje prawo weta, które nie dopuszcza do powzięcia 
decyzji jednostronnych — reakcja amerykańska nie 
może przystąpić do wszechstronnej ofensywy bez jaw
nego konfliktu z zasadami Karty ONZ".



Te wskazania 
obowiązują 

ó V
Było wielkim sukcesem min. Wyszyń

skiego, że W sposób kategoryczny zerwał 
z polityki amerykańskiej maskę hipokryzji, 
a zarazem ujawnił machinacje kół wielko- 
kokapitalistycznych, starających się wywo
łać atmosferę podniecenia i zdenerwowania, 
niebezpieczną dla pokoju. — Dla nas jest 
już dziś rzeczą jasną, że Stany Zjednoczone 
dążą d-o wyzyskania swej przewagi finanso
wej dla całkowitego uzależnienia o’d siebie 
krajów potrzebujących pomocy i że jako 
pierwszy swój cel w Europie stawiają odbu
dowę potęgi niemieckiej, w tej myśli, że uda 
się ją wciągnąć w służbę politycznych inte
resów monopolistycznego kapitału amery
kańskiego. — Jest rzeczą charakterystycz
ną, że nawet w stosunku do krajów takich, 
jak Francja, której obecny rząd deklaruje 
całkowitą uległość nie tylko wobec gospo
darczych, ale nawet wobec politycznych żą
dań Ameryki, plany ewentualnej pomocy 
wyglądają mglisto. .W każdym razie ewen
tualne lokaty kapitałowe we Francji byłyby 
tylko dodatkiem, uzupełnieniem zasadniczej, 
ściśle politycznej lokaty w Niemczech.

Wszystko to, co zarysowuje się już kon
kretnie, skłania do jak największego scep
tycyzmu w ocenie deklamacji na tenmt po
mocy Europie. Widać raczej chęć wbicia w 
Europę przy pomocy dolarowego młota kli
na niemieckiego, rozszczepienia jej na dwie 
części. Przed tym musirny się bronić i w in
teresie własnym i w interesie Europy i ba
czyć, by klin nie wszedł zbyt głęboko, nie 
zaczął odłupywać drzazg.

Taki rozwój sytuacji międzynarodowej 
wymaga od nas wzmocnienia własnej go
spodarki przez przeciwstawienie frontowi 
przemalowanego w biało-czarno-czerwone 
ba-rwy dolara frontu własnej rzetelnej, 
ofiarnej pracy.

Kiedy odbywał się zjazd przemysłowy w 
Szczecinie, kryjące się za tzw. planem Mar
shalla tendencje chowały się jeszcze wsty
dliwie w cieniu. Już wówczas jednak min. 
Minc sprecyzował niedwuznacznie nasze 
stanowisko, stwierdzając, że wprzęgnięcie 
się do planu Marshalla oznaczałoby dla nas 
ograniczenie naszej suwerenności gospodar
czej i politycznej na rzecz odbudowy Nie
miec. — Nie rezygnując zatem z przyjęcia 
pomocy ofiarowywanej na warunkach go
spodarczych — szanse takiej pomocy, są
dząc z rozwoju wypadków są niewielkie — 
musirny przede wszystkim w pełni wyko
rzystać możliwości własne.

Co to znaczy?
W pierwszym rzędzie znaczy to, iż mu

śliny w pełni zmobilizować i uaktywnić ka
pitał pracy, nasz jedyny kapitał. — Jest cał
kowicie nie do pomyślenia, aby tę samą 
pracę, którą przed wojną spełniał jeden 
człowiek, wykonywało obecnie dwóch lub 
trzech. Te anomalie pierwszych lat powo
jennych muszą zniknąć. — Świadomość tej 
konieczności tkwi zresztą głęboko w samej 
klasie robotniczej, która samorzutnie 
wszczęła akcję współzawodnictwa. Apel 
Pstrowskiego nie pozostał bez echa. W sa
mym tylko bytomskim Zjednoczeniu Prze
mysłu Węglowego wypłacono we wrześniu 
kilkadziesiąt tysięcy złotych dodatkowych 
premii górnikom, osiągającym ponad 200% 
normy. Przemysł węglowy nie jest unika
tem; podobne wyniki notuje przemysł włó- 
kienuiczy, energetyczny, metalowy, che
miczny i wiele innych. Łączy się to z wy
datną zwyżką zarobków robotników, pra
cujących naprawdę produktywnie. Gdy np. 
przeciętny zarobek górnika waha się w gra
nicach 12—15 tysięcy zł, to rekordziści pra
cy zarabiają dwa razy, a czasem i trzy razy 
v '^cej.

Wyzyskanie własnych możliwości oznacza 
dalej oszczędność w zużyciu materiałów. Na 
tym polu jest jeszcze bardzo dużo do zro
bienia. My Polacy jesteśmy skłonni do 
marnotrawstwa, a w obecnych warunkach 
jest to gorszą wadą niż kiedykolwiek. — 
Nie mając własnych, oprzyjmy się na ob
cych wzorach i przypoinnijrny sobie, jak to 
Niemcy potrafili wykorzystać najdrobniej
szy odpadek, każdy skrawek metalu, pa
pieru, czy skóry. Jak organizowano akcje 
zbiórkowe, jak wreszcie zwłaszcza w fa
brykach ścigano surowymi karami wszelkie 
marnotrawstwo. Wojna wprawdzie się 
skończyła, ale walka, walkaeo lepszą przy
szłość narodu nadal się toczy i każda me
toda prowadząca do celu jest właściwa.

Istnieje jeszcze trzecie zagadnienie, które 
na ogół się pomija. W zakresie żywności 
mamy w wielu 'wypadkach nadkonsumeję. 
Na ogół ludzie jedzą i piją tyle co przed 
wojną, a często gęsto więcej (piją na pewno

Współpraca stoli© słowiańskich
przyspieszy uleczenie ran wojennych

Zjazd prezydentów miast w Warszau.®
„My, mieszkańcy .Pragi — powiedział m. in. 

pragniemy z całych sił pomóc Warszawie,, aby jak 
najszybciej powróciła do swojej 'świetności. Współ
praca naszych miast z pewnością^ przyśpieszy ulecze
nie z ran zadanych wojną.”

Prezydent Belgradu Petroyic — pozdrawiając i 
i Warszawę — określił ją, jako widomy znak fa- 
I szystowskiego barbarzyństwa. 
| ,,*4Ze — ciągnął — jest to miasto tak niesłychanie
I żyice i tętniące entuzjazmem, łe nie ulega dla mnie 
i najmniejszej wątpliwości, łe Warszawa ib szybkim 
I czasie odrodzi się piękniejsza i wspanialsza, niz nią 
była kiedykolwiek.”

Po konferencji goście zwiedzili stolicę.
W rozmowie z korespondentem PAP pre

zydent Pragi Vacek z trudem dobierał słów

WARSZAWA (PAP)
W niedzielę, w gmachu Zarządu Miasta 

pod przewodnictwem prezydenta Tołwiń
skiego odbyła się konferencja wprowadza
jąca z udziałem goszczących w Warszawie I 
— prezydenta Pragi czeskiej Wacława; 
Vaoka i prezydenta Belgradu Nenko Petro- 
vica.

Prezydent Warszawy zapoznał Swych kole
gów zagranicznych z osiągnięciami i bolączka
mi stolicy, wyrażając pragnienie nawiązania jak 
najbliższego kontaktu z zaprzyjaźnionymi sto
licami.

W serdecznych słowach prezydent Pragi prze
kazał dla Warszawy pozdrowienia od mieszkań
ców 9tolicy Czechosłowacji.

Od środy, 1 października br. 
raz pierwszy w faLsce!

WIELKI FESTIWAL 
r

1. X. i 2. X. 47. 
środa - czwartek

Rodzina Artamonowych „APOLLO"

ADMIRAŁ NACHIMOW „BAŁTYK"

3. X. i 4. X. 47.
piątek - sobota

WIOSNA „APOLLO"

W IMIĘ ŻYCIA „BAŁTYK"

5. X. i 6. X. 47. 
niedziela - poniedz.

Ostatnia noc „APOLLO"

DWAJ PANOWIE „F“ „BAŁTYK"

W obydwu kinach początek seansów o godz. 16-łei, 18-łej i 20-tej

Od środy 1 bm. I codziennie wyświetlają: 
A kino „WARTAkino „RIALTO"

FILMMORSKIPRODUKCJIRADZIECKIEJ

KnąŻOWNIK WAREG
Reż. W. Ejsymonl

W rolach gł.: B. LIWANOW i A. ZARAŻEWSKI 
Muzyka: N. Kriukow i T. Teplicki
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Jcsk pracują krawcy?
W Krakowie szyją ubranie 36 godzin, w Rzeszowie 52, a w Łodzi 66(2?Z)

WARSZAWA (PAP).
Badanie rynku usług krawieckich, przeprowa

dzone w caiym kraju przez Biuro Cen Minister
stwa Przemysłu i Handlu ujawniło ogromną roz
piętość w cenach usług krawieckich w poszcze
gólnych punktach kraju.

I tak np.: cena uszycia garnituru III kate- 
goiii, która powinna być dostępna dla jak 
najszerszych warstw ludności pracujące], 
waha się od 3800 zł do 8407 zł. Cena przecięt
na wynosi 6167 zł.

Rozpiętość cen wywołana jest zarówno różnicami w 
cenie robocizny, jak 1 znacznymi różnicami w liczbie 
godzin, potrzebnych Jo wykonania ubrania męskiego.

Tak np. w Łodzi na uszycie jednego ubrania męskie
go potrzeba 66 robotniko-godzin, w Krakowie 36, w 
Rzeszowie 52. Cena robocizny za 1 godzinę wynosi:

9-908

w Łodzi 32,5 zł, w Krakowie 88 zł, a w Olsztynie 93 
złote.

Obecnie Biuro Cen rozpoczęło prace przygotowaw
cze do ostatecznego unormowania cen na odcinku u- 
sług krawieckich. 1

Od niedzielnego spotkania K. K. S. z Szom
bierkami dzielą nas już 3 dni, a ciągle jeszcze 
redakcja nasza zasypywana jest listami i telefo
nami w sprawie protestu tego klubu odnośnie 
jego meczu z Polonią świdnicką. Mieliśmy na
wet szereg odwiedzin miłośników piłki nożnej, 
którzy domagali się poruszenia tej sprawy na ta
mach naszego pisma. Rozumiemy doskonałe na
stroje naszych czytelników i poznańskich spor
towców. K. K. S. w rozgrywkach o wejście do 
ekstraklasy zaprezentował się jako zespół w peł
ni zasługujący sobie na awans do niej. Wyniki 
ostatniej niedzieli obdarzyły „promocją" do Ligi 
bytomską Polonię — kolejarze nasi znaleźli się 
na czwartym miejscu w tabeli i obecnie tylko 

, ' IZ - może wpłynąć na
nych resortów z wicedyrektorem departamentu ' zmianę sytuacji.
.mportu Józefem Nowickim na czele. I W numerze sobotnim „Głosu" daliśmy wyraz

Skowania polsko-jugosłow:ańskie
WARSZAWA (PAP).
W dniach najbliższych rozpoczną się w Bel

gradzie rokowania w przedmiocie rozszerzenia 
będącej w toku wymiany towarowej polsko-ju
gosłowiańskiej.

Delegacji polskiej przewodniczyć będzie am
basador Jan Karol Wende. W dniu 27 bm. udali 
się do Belgradu delegaci Ministerstwa Przemy-

l . TT 1, , . * 1U1CJ3LU VY IC1IU
siu i Handlu wraz z ekspertami zainteresowa- decyzja WG i D PZPN *_

TOQńrl'ńw *■/ wirAdvrA-Vtnr.ałn cl rm a rtn m on łn 1

'mportu Józefem Nowickim na czele. 1

więcej). Pod tym względem jesteśmy unika
tem wśród państw, które brały udział w 
wojnie. Żyjemy. nad stan; przejadamy w 
ciągu kilku miesięcy to, co powinno starczyć 
na cały rok. Ody jakiś artykuł żywnościo
wy częściowo zniknie z rynku, zaraz roz
poczynają się biadania i złorzeczenia. Tym
czasem w dużo mniej zniszczonej od nas 
Francji — nie mówiąc już o Włoszech czy 
Grecji sposób odżywiania się ludności od
biega o cale niebo od przedwojennego. Lu
dzie jedzą tam gorzej i mniej; nawet w nie
tkniętej stopą hitlerowskiego najeźdźcy An
glii normy wyżywieniowe są dziś znacznie 
niższe aniżeli w latach wojny. — Społeczeń
stwa rozumieją, że po okresie zniszczeń wo
jennych musi nastąpić okres odbudowy, po

'1

NOWY FILM SZWEDZKI

DROGA DO NIEBA
W rolach głównych: RUNO LINDSTROM

i ĘIVQ,R LINDSTROM
Reż.: AFE SJOBERG 

Czekamy na decyzje
i

którym dopiero świat będzie mógł wrócić! 
do równowagi. |

Takim okresem odbudowy jest u nas 
trzylecie realizowania planu gospodarczego. 
Nie można podcinać gałęzi, na której się się- 
dzi. Nie można zwłaszcza teraz w latach 
wykonywania plami przez nadmierną kon- 

i sumeję zmniejszać naszych możliwości eks- 
; portowych lub stwarzać potrzebę nowego 
, importu. Gdy będziemy pamiętali o tym 
J wszystkim, gdy będziemy trzymać się 
| wskazań zawartych w przemówieniu min. 
j Minca na Zjeździe Przemysłowym, tempo 
■ naszej odbudowy będzie wystarczająco 
' szybkie, abyśmy się mogli przeciwstawić 
: ewentualnym próbom niemieckiej ekspansu
1 J. B. |

dla wyrażenia wstrząsu, jakiego doznał na 
widok ruin Starego Miasta. „Trudne do 
uwierzenia... trudne do uwierzenia... po- 
wtarzał.

Prezydent Belgradu nawiązał rozmowę z gru
pą pracujących na Starym Mieście ochotników.

Odbudowując Warszawę - powiedział m in. ~~ 
składacie najgłębszy hołd tym, którzy podli w jej 
obronie w roku 1939 i w roku 19ik. Bylwcie pierwsi 
w walce z Niemcami — teraz przodujecie w odbu
dowie. Nie jest łatwo oddać słowami cechujący was 
w pracy entuzjazm — ale po powrocie do Belgradu 
opowiem jego mieszkańcom iaki jest lud II arszawy.” 

Na to serdeczne przemówienie odpowiedział 
motorniczy Miejskich Zakładów Komunikacyj- 
nych, prosząc prezydenta Belgradu o przekazanie 
najserdeczniejszego pozdrowienia od, ludu M ar
szawy, który żywi gęboką przyjaźń, i szacunek 
dla bohaterskiego narodu jugos owiauskiego.

Prezydenci Vacek i Petrovic, którym zgoto
wano spontaniczną manifestację, udali się na 
dalsze zwiedzanie Warszawy, podczas gdy pre
zydent Tołwiński opuścił na krótki czas swoich 
gości, by powitać przybywającą z ZSRR dele
gację prezydentów stolic republik radzieckich, 
którzy przytyli na jego zaproszenie o godz. 13 
na lotnisko Okęcie.

W skład delegacji wchodzą: zastępca przewod
niczącego Rady Miejskiej Moskwy — Maslow, 
zast. przewodn. Rady Miejskiej Kijowa — Moki- 
jenkof zast. przew. Rady Miejskiej Mińska —• 
Śzklarik i przewodniczący Rady Miejskiej Wil- 
na — Kareczkas.

Przybyłych witał Prezydent Warszawy w obec
ności przedstawicieli Ministerstwa Spraw Za
granicznych, Komitetu Słowiańskiego i Towa
rzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej.

Imieniny Marszałka Polski
WARSZAWA (PAP)
W dniu swych imienin Marszalek Polski 

Michał Rola-Żymierski przyjmował przyby
wające z życzeniami delegacje w swym pry
watnym mieszkaniu przy ul. Klonowej.

Juko pierwsi przybyli przedstawiciele Ministerstwa 
Obrony Narodowej. Odpowiadając na złożone życze
nia, Marszałek Zymirski powiedział:

„Jako dowódca reprezentuję jedynie te wysiłki, 
które wy wszyscy tworzycie. Na całość organizacji 
i osiągnięć Wojska Polskiego składa się bowiem ' 
przede wszystkim praca każdego oficera i żołnierza. 
Rezultaty tej pracy są piękne, ponieważ wszyscy słu
żymy wielkiej sprawie — Polsce Ludowej.”

Następnie złożyli życzenia Prezydent Rzeczypospo
litej Bolesław Bierut i premier Cyrankiewicz. Liczne 
delegacje ZWM, ZHP, WICI, Związku Inwalidów Wo
jennych, Związku Uczestników Walki Zbrojnej i sze
reg innych składały, zamiast kwiatów, dowody wpła
conych sum na odbudowę Warszawy na sumę miliona 
złotych.

Zboże z ZSRR
dla Polski

WARSZAWA (PAP).
Do dnia 28 września w realizacji umowy 

polsko-radzieckiej nadeszło do Polski już 
104 tys. ton zboża.

W warunkach umqwy przewidziana była do
stawa w miesiącu wrześniu 100 tys. ton zboża — 
ilość ta została przekroczona. Zboże radzieckie 
nadeszło w 5044 wagonach. Przeładowano do 28 
września 4490 wagonów — 82 737 ton zboża. 
Transporty przychodzą przez Przemyśl, Terespol 
i Jagodzin. Przez sam Przemyśl przybyło 84 664 
tony zboża.

PZPN
w sprawie omawianego

obo-

prze- 
P. N., 
War-

naszemu stanowisku 
protestu. Właściwie nie potrzebowalibyśmy po
wracać do niej raz jeszcze, uważamy bowiem, że 
nałeży wpierw odczekać decyzji P. Z. P. Może
my tylko zapewnić opinię sportową Wielkopol
ski, że zawsze będziemy stać na straży zdro
wych stosunków w polskim sporcie i bronić 
każdej słusznej sprawy w imię naszego 
wiązku.

Nie wątpimy ani na chwilę, że ta myśl 
wodnia przyświecać będzie władzom P. Z. 
od których zależy jutrzejsza decyzja w 
szawie.

Dlatego też jutrzejszego posiedzenia W. G. i 
D. oczekujemy z całym spokojem, wierząc, że 
jego wynik nie Zachwieje zaufania, jakie świat 
sportowy Wielkopolski żywi do naszych władz 
piłkarskich.

Kio zwycięży
W piętek o godz. 19.30 w Hali Montażowej Pocz

towego Urzędu Przewozowego rozegrane zostanie 
międzynarodowe spotkanie bokserskie pomiędzy re
prezentacjami Bratysławy i Poznania. Czesi zapowie
dzieli swój najsilniejszy skąd .z Sacharą, Trbn i Tor- 

”a «Ze C‘- Ka,Pltan sP°rt ’ /najGc na uwadze tak 
silnego przeciwnika wyznaczył z Okręgu Poznańskie
go najlepszych zawodników Na- skutek choroby za- 

w. wadzeArs.r,ed"iej wypożyczono doskonałego 
K z Torm7CW ( n' K- ?/. 9^*), który spotka 
■znan- + ’ • .wadze, cl0zkiej w reprezentacji Po- 
znania Wystąpi dawniejszy zawodnik Warty Bia kow- 
nil f? t0.CZV? SZerok5e debaty ™ temat wy
ników spotkama Kto zwycięży? - Na pytanie no- 
pi^tS °(tir)Zymamy odPowiedJ już w nadchodzący

komunikaty
dnZ 2bSe .dys*USy{ne sędziów POZB odbędzie się w 
an. I października rb. o godz 19 w spkrpiariani^ ? i al. Marcinkowskiego 20. w sekretariacie PO 3,



a węgierskiej wsi
(Od specjalnego wysłannika „Głosu Wielkopolskiego0)

Od granicy czesko-węgierskiej biegnie szlak kolejowy do . Budapesztu bezustannie 
wzdłuż rozlewistej wstęgi Dunaju. Na leniwie płynących wodach długie piaszczyste 
ławice układają się w płaskie wyspy i płowe łachy. Z lewej strony rzeki wznoszą 
się spadziste zbocza Gór Nowogrodzkich, a na południowym horyzoncie sinieje pas 
wyżyn Lasu Bakońskiego. Nad nami niebo jest nieskazitelnie błękitne i nawet najmniej
szy obłoczek nie sproszą czystości lazuru. Kilka kilometrów" Za Ostrzyhomem pociąg 

j nazwie.
uiiłkirie i oświadcza, że nic Ją nie interesuje 
i niech się dzieje co chce.

zatrzymuje się na malutkiej stacji o twardej 
Zebegen

Z pociągu wysypuje się gromadka podróżnych: 
paru nędznie odzianych robotników i wieśnia
ków oraz kilku letników w eleganckich jasnych 
garniturach. Na peronie dostrzegam również pół 
nagie ^letniczki w pstrych kostiumach plażowych. 
To wszystko wskazuje, że Zebegen jest wioską 
letniskową — węgierską Wisłą lub Krynicą. 
I rzeczywiście — na zboczach wzgórz bieli się 
wiele will, malowniczych pałacyków i estetycz
nych domków, tonących w soczystej zieleni 
ogrodów i w kwiatach. Tu i ówdzie wekendowa 
altana z jednym tylko pokoikiem i z ogromną 
werandą wskazuje, że nawet średnio zamożni 
ludzie potrafili stworzyć sobie tutaj przytulne 
miejsce odpoczynku. W oddali na naddunajskiej 
plaży dostrzec można kąpiących się wywczaso- 
więzów.

Tuż za budynkem stacyjnym rozciąga się wła
ściwa wieś. Przy niewielkim pkicu stoi kilka bia
łych domków i kościółek katolicki. Jego obroś
nięte winem mury i kształtna sygnaturka nada
ją tej części wioski dużo romantycznego czaru. 
Dclej ciągną się uliczki bez bruków, pełne wyboi 
i kurzawy. Wszystkie chatki są czysto bielone 
i kryte dachówką. Pod okapami dachów schną 
nanizane na sznury złote kaczany kukurydzy 
i czerwone owoce papryki. W sadach dojrzewają 
grusze i jabłka, a na specjalnych blatach śmieją 
się do słońca ogromnej wielkości pomidory.

W środku wsi na piaszczystym placu ledwo 
zarysowujące się kopce markują ślad trzech czy 
czterech mogił. Charakterystyczne słupki z gwia
zdami, na których czerwona farba dawno już wy- 
pełzła i popękała — świadczą, że są to groby 
żołnierzy radzieckich. A więc i o tą mizerną wio
szczynę toczyły się wyzwoleńcze boje! Groby są 
niestety zaniedbane, a otaczające je niskie opar- 
kanienie wywróciło się i żałośnie grzęźnie w 
piasku.

Fryzjer i karczmarka
W Zebegenie jest szkoła, poczta, urząd gmiuuy 

i karczma. Ta ostatnia mieści się w najbardziej 
reprezentacyjnym budynku i jak wszędzie na 
świecie skupia w swym wnętrzu przedstawicieli 
wszystkich miejscowych warstw. Tęga karczmat- 
ka sprzedaje za kontuarem wino, piwo i wódkę. 
Szklane gablotki na zakąski są puste i tylko 
chleb, ser, pomidory oraz papryka wypełniają 
dwa półmiski, stojące na szynkwasie.

Przy niekoniecznie czystych stolikach siedzi 
kilku tylko gości: paru robotników, grono letni
ków i jakiś niemowa w łachmanach. Wszyscy 
są wstrzemięźliwi i ograniczają zamówienia do 
szklanki piwa lub wódki. Trudno temu dziwić się. 
Po inflacji — nowy pieniądz węgierski forynt jest 
najdroższą chyba walutą w Europie. Za szklan
kę piwa zapłaciłem półtora forynla, co po prze
liczeniu na nasze złote wynosi grubo ponad set
kę. Paczka nie najlepszych papierosów/ kosztuje 
3 forynty, a przenocowanie w chacie wiejskiej 
aż dziesięć. Ludzie pieniędzy nie mają. Wyjaśnia 
mi to pewien fryzjer, którego zakład mieści się 
naprzeciwko karczmy i pono jest ciągle pusty. 
Według jego słów Zebegen roił się dawniej od 
letników j kuracjuszy. Byli nimi ludzie dobrze 
sytuowani — kupcy, urzędnicy, przedstawiciele 
wolnych zawodów j inni. Dzisiaj wszyscy ci lu
dzie. o ile pracują, zarabiają mniej od fachowych 
robotników, a ci ostatni nie mają zwyczaju jeź
dzić na letniska. Poza tym — ciężkie czasy, prze 
mysi ciągle jeszcze leży w gruzach, spora liczba 
bezrobotnych, przemiany społeczne przechodzą 
z wstrząsami, no i na dobitek trzeba drogo płacie 
za niemiecką przyjaźń.

Fryzjerowi nie może się w głowie pomieścić 
fakt, że w Polsce letniska są już przepełnione 
i że letnikami są w 75 proc, najzwyklejsi robot
nicy, maszynistki i skromni urzędnicy. Nie może 
również zrozumieć, że w naszym kraju, znacznie 
bardziej zniszczonym aniżeli Węgry, nie ma bez
robotnych i że zdążyliśmy już uruchomić tysiące 
zakładów i fabryk.

Karczmarka myśli i rozumuje wstecznymi kate
goriami. Szczerość jej wypowiedzi uzależniona 
jest od stwierdzenia z kim ma do czynienia i dla
tego próbuje mnie wysondować. Interesuje ją 
czy jestem komunistą, czy bezpartyjnym. Z ża
lem w głosie stwierdza, że znaczna część społe
czeństwa węgierskiego jest „czerwona", że ro
botnik zarabia nieraz więcej od lekarza i że nie
słusznym jest jej zdaniem projekt zapowiedzianej 
ustawy, ustalającej najwyższy dochód miesięczny 
obywatela na 3 tysiące foryntów. Nagle jednak

B. KAMIEŃSKI

ELEMENTY CHEMII
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Ozywcze prądy
W niskiej chacie wiejskiej stykam się z rolni

kami. Ich ocena nowej rzeczywistości węgierskiej 
jest trzeźwa i optymistyczna. Gospodarcze tru
dności Węgier są ich zdaniem przejściowe, cho
ciaż pewnych problemów nie da się rozwiązać 
w ogóle.

Rolniczy charakter kraju nie ulegnie przez 
wiele jeszcze lat żadnym decydującym przeobra
żeniom. Mimo planu trzyletniego, przewidujące
go od- i rozbudowę przemysłu — jest rzeczą bar
dzo wątpliwą, czy Węgry będą zdolne do stwo
rzenia w najbliższych latach poważniejszych 
centr przemysłowych. Węgrzy nie posiadają wę
gla, lasów, dostatecznej ilości surowców, odpo 
wiednich elektrowni i — kapitałów.

W tych warunkach nie pozostaje im nic inne
go jak oprzeć gospodarkę narodową na dawnych 
podstawach, to znaczy wzmóc o ile tylko można 
produkcję rolniczą i ożywić przemysł przetwór
czy. Węgrzy starają się więc o to, bw tak jak da
wniej urodzajne niziny lessowe falmvały łanami 
pszenicy, szeleściły polami kukurydzy i zieleniały 
plantacjami tytoniu. Na stokach wzgórz w dal
szym ciągu rozprzestrzeniać się będą winnice 
i sady. Szeroka , puszta umożliwi Węgrom rozwi
nięcie hodowli bydła i trzody chlewnej do znacz
nie większych rozmiarów aniżeli przed wojną.

Ale tymczasem wieś głoduje. Ano trudno — 
Niemcy wyeksploatowali w czasie wojny cały 
kraj z Iście pruską dokładnością; klęska posuchy 
w niektórych okręgach przyczyniła się do wy
czerpania rezerw; wielu przedstawicieli opozycyj
nych ugrupowań politycznych świadomie sabo
tuje gospodarcze zarządzenia rządu. Wszystko 
to pogłębia niedolę węgierskiego narodu.

Sama wieś nie jest jeszcze uspołeczniona. Brak 
jej spółdzielni, świetlic, domów ludowych, biblio 
tek, przychodni lekarskiej... chłop nie zawszę 
jest świadom jaki kierunek polityczny doprowa
dzi go do lepszej przyszłości i często ulega wro
giej propagandzie. To skłóca lud i opóźnia pro
ces stabilizacji stosunków gospodarczych.

Tym niemniej przeprowadzona na Węgrzech 
reforma rolna zdołała w dużej mierze oczyścić 
atmosferę wsi. Znikły z terenów rolniczych osta
tnie ślady pańskości i feudalizmu, który zdołał 
przetrwać tutaj do ostatnich lat. Rozparcelowano 
wprawdzie tylko wielkie majątki, ale to już wy
starczyło, by przez Węgry powiały ożywcze prą
dy. Podjęta przez chłopów praca, mimo braku 
maszyn i narzędzi rolniczych, wyda niewątpli
wie w najbliższej przyszłości dobre vzyniki.

W bieżącej chwili budzi się na wsiach ruch 
spółdzielczy. Za koniecznością współdziałania 
przemawiają najdobitniej ciężkie warunki życia 
i pracy. Ten ruch jest dopiero we fazie organi
zacji i z każdym dniem zdobywa sobie coraz 
szersze kręgi zwolenników.

Tadeusz Pasikowski

Ink nrnrmp Zwita.zek?ew,izY>nYsPć; . .. 
UUik piw.UU.ju na terenie okręgu poznańskiego

Związek Rewizyjny Spółdzielni R. P„ jako ideowy przewodnik spółdzielczości polskiej, po
siadając szerokie atrybucje wi zakresie planowania, organizowania, rewidowania spółdzielni, 
spółdzielczych central gospodarczych i finansowych, mając wreszcie do spełnienia poważne 
zadania społeczno-wychowawcze, propagandowe i inne, stanowi jak gdyby klamrę, która spi
na wszystkie składowe części ruchu spółdzielczego w jedną całość, gwarantując w ten spo- 

» -..................... « . społeczno-gospodarczym programem.

leżyte ściąganie świadczeń rzeczowych oraz 
należyte rozdzielnictwo artykułów kartkowych. 
Reaktywowano spółdzielnie przedwojenne, or
ganizowano nowe. Trzeba było dać podbudo
wę organizacyjną* dla Związku Gospodarczego 
„Społem", który bez odpowiedniej ilości spół
dzielni w terenie nie mógłby wykonać swoich 
zadań. Ostateczny efekt tej pracy — to 11Ś7 
czynnych spółdzielni wszystkich typów na 
dzień 30. 6. 47 r., w czym 286 czynnych Gmin
nych Spółdzielni „Samopomocy Chłopskiej". 
W cyfrze 1127 spółdzielni ujęte są również sła
bo rozwinięte przed wojną na tutejszym tere
nie spółdzielnie powszechne w ilości 344. Poza 
tym cyfra ta obejmuje 28 spółdzielni księgar-

sób harmonijny rozwój spółdzielczości zgodnie
Chcąc właściwie ocenić jego dotychczasową 

działalność, trzeba by działalność tę podzielić 
na dwa okresy: Okres pierwszy mamy już po
za sobą. Był to okres wytężonej pracy organi
zacyjnej wszerz Okres drugi, -zapoczątkowa
ny w tym roku można by nazwać okresem, 
pracy organizacyjnej w głąb i wzmożonej ak
cji rewizyjnej.

W marcu 1945 r., kiedy Związek Rewizyjny 
przystąpił do* pracy na naszym terenie, 
zastał

żadnej placówki spółdzielczej.
Trzeba więc było z miejsca zorganizować 

ką sieć spółdzielni, która gwarantowałaby

OBYWATELSTWO ŻONY
P. B. Z., Krzyi. Cudzoziemka, która 

poślubiła obywatela polskiego, nabywa 
obywatelstwo swego małżonka na pod
stawie ustawy z dn. 29 stycznia 1920 r. 
Warunkiem odzyskania obywatelstwa dla 
Polki, która poślubiła cudzoziemca jest 
ustanie jej związku małżeńskiego oraz 
odpowiednie oświadczenie urzędu admi
nistracji ogólnej. Konieczny jest tu sta
ły pobyt petentki w Polsce, lub też jej 
powrót do Polski na stale.

od- 
spi- 
wy-

PRZYGOTOWUJEMY SPIŻARNIĘ 
NA ZAPASY 

„Przezorna", Myślibórz, 
powiadając na pytania Pani, radzę: 
lamię wybielić, półki i podłogę 
szorować, ewtl. wysiarkować i wywie
trzyć.

Okienko * radzę okratowac tak, aby 
można je w pewnych okresach stale 
trzymać otwarte, bez obawy, aby się tam 
nie zakradł jakiś nieproszony gość.

Ściany powinny być wybielone wapnem 
I być zaopatrzone z trzech stron szer-

szymi i Węższymi półkami do samej 
góry. Aby nie było później bieganiny, ! 
gdy trzeba sięgnąć na najwyższą półkę, 
trzeba ustawić w spiżarce drabinkę, I 
schodki lub taborecik, z którego byłoby 
wygodnie sięgać.

Podłoga w spiżarni powinna być naj
lepiej cementowa a jeśli jest drewnia
na, to wszelkie szpary muszą być do
skonale zalepione kitem, aby się nie lę
gło robactwo.

U samej góry dajemy jak najszerszą 
półkę, na której się ustawi wszystko to, 
cc nam nie jest często potrzebne. Ni
żej, tak aby było wygodnie sięgać, u- 
stawimy te rzeczy, których często po
trzebujemy.

Na czwartej ścianie tj. na tej, na 
której nie przybiliśmy półek wbija się 
kilka dużych haków dla powieszenia poł
cia słoniny, szynki itp. Haki powinny 
tak daleko od ściany odstawać, aby 
mięso muru nie dotykało i nie pleśniało. 
Niżej wbija się mniejsze haczyki, na • 
których powiesimy w woreczkach cebulę, 
grzyby, suszone owoce, kasze itp. Mąka

Poznań na drogach kulturalnego rozwoiu

Nowa Filharmonia
i Wyższa Szkolą Operowa 

Rozmowa z nowym dyrektorem dr T. Szeligowskim
Na czele Filharmonii Robotniczej Poznania stanął nowy dyrektor — dr Ta

deusz Szeligowski. Filharmonia będzie bodaj najważniejszą instytucją mu- 
zyczno-wychowawczą Poznania — ma bowiem jako-cel kultywowanie samej 
muzyki ■— „czystej?, tzn. symfonicznej i solowo-instrumentalnej. Np. opera 
jest już formą typu mieszanego, łączy muzykę z plastyką dekoracyjną, li
brettem, teatrem, choreografią itd. !)»■ Szeligowski objął równocześnie dyrek
cję powstającej w Poznaniu Państwowej Wyższej Szkoły Operowej. Roz
mawiamy z muzykiem, który właśnie przyjechał, już na stałe, do naszego 
miasta, gdzie zajął powyższe dwie ważne placówki.

PARYZ — RZYM — POZNAN

Zaczynamy od wspomnień. Nowy dyrektor 
nie jest obcy Poznaniowi. Pracował tutaj w 
roku 1931 i 1932, jako profesor Państwowego 
Konserwatorium. Objął to stanowisko bezpo
średnio po studiach w Paryżu u sławnej Nadii 
Boulanger. Pamiętamy premierę -suity symfo
nicznej „Kaziuki" we Filharmonii poznańskiej 
przed wojną — pod krewką, pełną temperamen
tu batutą kompozytora. Był on również dyry
gentem związkowym chórów wielkopolskich. 
W Poznaniu odbywa się prapremiera „Koncer
tu na orkiestrę" Tadeusza Szeligowskiego' pod 
batutą Feliksa Nowowiejskiego we Filharmonii 
(1935). Motet „Angeli słodko śpiewali" często 
wykonywał Chór Archikatedralny ks. dra Gie- 
burowskiego. Mój rozmówca napisał mnóstwo 
jeszcze innych kompozycyj, w najrozmaitszych 
formach, m. i. „Koncert fortepianowy", grany 
ze 20 razy przez Szpinalskiego, m. i. ostatnio w 
Sofii, „Epitafium na smyczkową orkiestrę" itd. 
O Szeligowskim — kompozytorze trzeba by na
pisać osobno... Wspominam dalej mój kontakt 
z kompozytorem w Paryżu, gdzie spędzaliśmy 
niejeden wieczór na dyskusji estetycznej, pracę 
muzyka w Wilnie do okupacji i w Lublinie po 
okupacji... Cieszymy się, że „via Rzym" dyrek
tor znalazł się znowu w Poznaniu.

MONTAŻ NOWEJ FILHARMONII

Zapytuję, co się dzieje we Filharmonii po
znańskiej, utworzonej przez Towarzystwo Fil
harmonii Robotniczej.

— Zasadniczo idziemy w kierunku uniezależ
nienia się od orkiestry operowej. To właśnie 
różni Filharmonię tegoroczną od zeszłorocznej 
— informuje dyrektor. — W tej chwili możemy 
rozporządzać już 45 naszymi muzykami; Na tyle 
pozwala aktualny budżet. O ile publiczność do- 
pisze, dzieło rozbudujemy. Poznań stać przecie 
na osobną filharmonię! Nastąpił podział pracy 
między operą i symfoniką. Symbioza tych dwu 
instytucyj jest niezdrowa. W operze panuje 
inny styl, w symfonice inny. Tam orkiestra 
podporządkowuje się śpiewowi, tutaj orkie
stra sama jest solistą! Jesteśmy w stadium mon
tażu elementu ludzkiego. Jeszcze brakuje „trą
bek", „obojów", „puzonów"... Jeszcze są trudno
ści, ale po to — aby je przezwyciężać! I dyry
gentem został mianowany St. Wisłocki, kapelm. 
Orkiestry l udowej w Warszawie, uczeń Ene- 
sco, artysta, który zwrócił na siebie uwagę pol-

na-

jak 
Pa-

trzyma się najlepiej w szczelnej skrzyni, 
i Półki w spiżarni powinny się wspie- 
! rać na mocnych listwach, aby nie było 
i obawy załamania się. Mogą one być z 

drzewa nawet nieheblowanego, ale wte- 
.dy trzeba je wykładać czystym białym 
papierem co pewien czas zmienianym. 
Dziękuję za mile wyrazy. Dobrze Pani 
wyczuła tendencje w redagowaniu 
szego działu odpowiedzi.

JAK JEŚĆ
P. R. K., Chodzież. Odpowiadam 

najchętniej na pytania i wątpliwości 
ni. Jak brać pokrajany chleb z koszycz
ka ręką czy widelcem? Chleb (niesma- 
rowanyj podany na stół już pokrajany, 
biaże się ręką z koszyczka Suchego ka
wałka Chleba nie kroi się nigdy nożem, 
a lamie się ręką. Smaruje się chleb na 
talerzu, biorąc masło z masielnicy no
żem, który leży obok naszego talerza. 
Posmarowany kawałek Chleba przekroić 
nożem. Małe kawałki chleba albo bułki 

• już gotowe tj. smarowane: obłożone 
wędliną czy serem jes’ć, biorąc w rękę.PANI DANUTA

skiego świata muzycznego w roku 1945, znany 
Poznaniowi z ostatniego koncertu w lipcu...

Szczegóły planu filharmonicznego obiecuje 
dyrektor ujawnić później i skierowuje rozmowę 
na drugą stronę swojej działalności: na Pań
stwową Wyższą Szkołę Operową.

SZKOŁA JEDYNA W POLSCE!

Powstanie tej szkoły w naszym mieście jest 
nie mniej godne uwagi, jak Filharmonia. Bo po
myślmy: szkoła dla całej Polski, jedna jedyna! zł

— Szkoła kształci artystów na scenę. Intere-^p 
suje się tymi, kótrzy już ukończyli śpiew jako 
naukę lub prawie ukończyli — słyszymy objaś
nienia. — Wymagany jest egzamin. Dyplom nie 
starczy. Chodzi o to, czy warto kandydata 
kształcić? Czy posiada on wartg|ki muzycznor 
sceniczne? Może lepiej zrobi, przenosząc się na 
estradę lub do radia? Od II roku nauka odby
wa się wprost na scenie. Szkoła ma typowo 
eksperymentalny charakter. Metody pracy wy - 
łonią się w samej robocie. Dwu profesorów 
śpiewu obejmie kontrolę wokalną. Każdy śpie
wak będzie raz w tygodniu kontrolowany, czy 
ma wszędzie prawidłową emisję. Jak na wszyst
kich wielkich scenach zagranicznych! Będą się 
odbywać wykłady z zakresu teatru, dykcji, hi
storii opery, ćwiczenia cielesne, rytmika, wresz
cie studium dokształcające dla tych, którzy ma
jąc walory wokalne już wyrobione, odczuwają 
jeszcze braki teoretyczne. Naukę śpiewu obej
mie prawdopodobnie dr Stani Zawadzka, z któ
rą dyrekcja pertraktuje, oraz K. Urbanowicz. 
Uczniowie są przyjmowani zasadniczo do 30 ro
ku życia.

PLANY NA WIELKĄ SKALĘ
— Chodzi o to, aby odebrać szkole charakter 

„lokalny" — ciągnie dalej mój rozmówca. — 
Zwróciłem się tedy do najwybitniejszych przed
stawicieli wokalistyki polskiej o współpracę. 
Będą oni zjeżdżać. regularnie do Poznania, aby 
udzielać porad. Tak rozszerzone ciało naukowe 
wywrze korzystny wpływ na szkołę. Jeszcze raz: 
uczelnia jest własnością całej Polski, istnieje 
nie tylko dla Poznania, ale w Poznaniu. Plany 
są na większą skalę, narodową.

Żegnam dyrektora życzeniem, aby spełnił po
kładane nadzieje, chlubnie kontynuował trady
cję „miasta muzycznego", podwyższył poziom 
młodej naszej symfoniki, ożywił i prowadził 
do rozkwita artystyczny Poznań.

Wywiad przeprowadził
dr Feliks Maria Nowowiejski

dzielni R. P. *

[ sko-wydawniczych, 119 rolniczo-handlowych, 
133 przetwórczych, . 104 oszczędnościowo-po
życzkowych i 113 pracy i różnych.

Niezależnie od działalności organizacyjnej 
Związek Rewizyjny czuwa nad
właściwym rozwojem poszczególnych placówek 
udzielając spółdzielniom najróżnorodniejszych 
porad i wskazówek. Ważnym obcinkiem pra
cy Związku Rewizyjnego jest działalność spo
łeczno-wychowawcza. Związek Rewizyjny Zor
ganizował w roku 1946 — 40 różnych kursów 
krótkoterminowych od 5 — 10 dni dla rach
mistrzów, sklepowych, członków zarządu i rad 
nadzorczych oraz 19 konferencji jedno- wzgl. 
dwudniowych. Na kursach' i konferencjach 
przeszkolono 2705 osób. Oprócz tego Związek 
Rewizyjny dokształcił na Spółdzielczych Kur
sach* Korespondencyjnych 812 osób.

Związek Rewizyjny dokonał więc w pier
wszym okresie swej pracy organizacyjnej wy
siłku nie lada, zwłaszcza, gdy weźmie się pod 
uwagę, że liczba praco\^pików była o połowę 
mniejsza od przewidzianej. Stworzono podbu
dowę organizacyjną dla Związku Gospodarcze
go i dla Banku Gospodarstwa Spółdzielczego. 
Ani Związek Gospodarczy „Społem" ani Bank 
Gospodarstwa Spółdzielczego, ani inne centra
le spółdzielcze nie mogłyby działać, gdvby 
Związek Rewizyjny zawiódł w dziedzinie pra
cy organizacyjnej w pierwszym okresie.

Obecnie naczelnym . zadaniem Związku 
będzie

wzmocnienie podstaw organizacyjnych 
już działających spółdzielni. Końcowym efek
tem tej pracy tma być zniknięcie nagminnie 
dziś występującego zjawiska „Spółdzielni oez 
spółdzielców". „Spółdzielni bez funduszów 
własnych" i „Spółdzielni familijnych, domo
wych i koniunkturalnych".

Działalność Związku Rewizyjnego musi jed
nak zyskać poparcie i zrozumieniem szerokich 
mas społeczeństwa. Jest rzeczą obojętną, czy 
rzuci się hasło „każdy członek partii — człon
kiem spółdzielni", czy też „każdy człowiek 
pracy — członkiem spółdzielni". Ważnym jest 
tylko, by szanowano ogólnie przez ruch spół
dzielczy uznane prawidła pracy, by kierowano 
się zawsze dobrem ogółu, a nie zakonspirowa
nymi ambicyjkami osobistymi, lokalnymi, za
wodowymi czy innymi.



Na Ziemi Wielkopolskiej

Próba nowych wagonów 
t urystycznych firmy H. Cegielski

(Ss) Dnia 29 września odbyła się próbna jazda 
pierwszych po wojnie polskich wagonów tury
stycznych, wyprodukowanych przez Zakłady
H. Cegielski w Poznaniu. Próba miała miejsce na 
trasie Poznań—Inowrocław i z powrotem. , Wa
gony te zostały zakupione przez Polskie Biuro 
Podróży „Orbis" i zostaną włączone do normal
nego ruchu na trasach PKP począwszy już od 
5 października. W pierwszej próbnej jeździe. 
która miała wykazać sprawność nowowyprodu- 
kowanych wagonów wzięli udział przedstawi
ciele władz i zaproszeni goście: p. Zakrzewski — 
naczelny dyrektor Banku Polskiego w Poznaniu, 
p. Fedak — naczelny dyrektor „Orbisu" z War- 
szńwy.v dyr. Zagorski — ze Zjednoczenia Przemy
słu Taboru i Sprzętu Kolejowego, tnż. Stodolski
— dyr. DOKP, p. Lutosławski — naczelny d^r. 
Zakładów H. Cegielski, inż. Tatara — z Central
nego Biura Konstrukcyjnego, p. Murzynowski
— dyr. administracyjny Zakładów H. Cegielski, 
p. Szklarzyk — dyr. Centralnego Biura Konstruk
cyjnego przy Zakładach Cegielskiego, dyr. Dą
browski z fabryki wagonów HCP (jako gospo
darz), insp. Arvanitti z „Orbisu". W sumie po
ciąg próbny liczył 49 pasażerów. Podróż trwała 
od godziny 9 rano do 1.30. z przerwą Gnieźnie

Nowe wagony turystyczne wykazały rzeczy- 
Ijiwiście dużą sprawność, gdyż przy szybkości 
śyi?>0 km na godz:nę nie odczuwało się zupełnie 

żadnych wstrząsów. Zakłady H. Cegielski przy
stąpią do dalszej seryjnej produkcji już w naj 
bliższym czasie.

W skyoy zboża
dla Funduszu Aprow.

Oddział Funduszu Aprowizacyjnego w Pozna
niu, jako jedyny dysponent zboża i jego przetwo
rów na terenie województwa poznańskiego, zwra
ca się z apelem do wszyslidch istniejących i dzia
łających punktów skupu trzech sektorów — 
państwowego, spółdzielczego i prywatnego, o 
zwiększenie dostaw zboża dla Funduszu Aprowi
zacyjnego.

Dotychczasowe wyniki skupu, aczkolwiek za 
dowalające, pozwalają przypuszczać, że działaj? 
jeszcze w terenie czynniki, które utrudniają pracę 
Funduszowi Aprowizacyjnemu.

Wobec tego Oddział Funduszu Aprowizacyjne 
go zawiadamia wszystkich zainteresowanych, że.
I. Wszystkie obroty zbożem i mąką podlegają 
kontroli Oddziału Funduszu Aprowizacyjnego. 
2. Obroty dokonywane bez wiedzy i nie na wa 
runkach. Oddziału F. A. przeciwdziałają polityce 
zbożowej państwa ; stwierdzenie tego rodzaju 
faktów uważane będzie jako szkodnictwo gospo
darcze. 3. Stwierdzone przez Oddział F. A. nie 
legalne transakcje będą przejęte na rachunek 
Oddziału F. A. po cenach ustalonych bez premii.

Wiadomo Oddziałowi F. A., że punkty skupu 
nie wszystkie obroty i dostawy przekazują Fun
duszowi Aprowizacyjnemu i dlatego niniejsze 
ostrzeżenie jest ostatnim apelem o zrewidowanie 
swego stanowiska i nawiązanie całkowite) 
współpracy z Oddziałem Funduszu Aprowizacyj
nego.

Oddział F. A. zaznacza, że efektywne wyniki 
współpracy danej placówki z Funduszem Aprowi- 
zacyjnym stanowić będą jedyną podstawę do 
uzyskania koncesji na skup i handel zbożem oraz 
przetworami.

Gniezno w pojedynku motocyklowym Pi8S ŚKlŚeFCi
' cb-opca

Ostrów
Emocjonujące wyścigi zgromadziły około 6000 widzów

Gnieźnieński Motoklub „Unia", wykazujący 
dużą aktywność, zorganizował w ub. niedzielę 
wyścigi motocyklowe. które zwabiły na stadion 
WF i PW przy ul. Wrzesińśkiej blisko 6-tysięcz- 
ną rzeszę publiczności. Zespół motocyklistów 
ostrowskich, który zmierzył się z zawodnikami 
gnieźnieńskimi, zaprezentował piękną klasę ja
zdy, a zarazem wysoką ambicję sportową. Za
wody obfitowały zatem w szereg emocjonujących 
momentów.

Rozegrano’ ogółem 8 konkurencji, przy czym 
5 pierwszych miejsc przypadło dla Ostrowa, 
a trzy dla Gniezna. Podczas gdy drużyna ostro
wska zespołowo i indywidualni osiągnęła już 
dobry poziom, z Motoklubu gnieźnieńskiego wy
bija się na czoło Szymański, który śmiało może 
dotrzymać placu najlepszym zawodnikom, a na
wet ubiegać się z nimi o palmę pierwszeństwa. 
Na uwagę zasługuje poza tym dobry zawodnik 
gnieźnieński ,18-letni Dembowski. Wyniki w po
szczególnych konkurencjach, jakie w ub, nie
dzielę rozegrano, były następujące:

Raid na trasie 30 km zakończył się wygraną 
W. Nowaka z Gniezna, który przybył na metę 
w najlepszym, przepisowym dla rajdu czasie. 
Drugim był Nowak z Ostrowa, trzecim Piotro
wski z Gn:ezna.

W wvśd<»n na torze dla maszyn o pojemności 
100 cm’ pierwsze miejsce zajął Matuszewski

Na odcinku szosy Podrzewie-Pniewy wvda. 
Sie rzvł Się wypadek motocyklowy, który pociągnął 
IflULS? śmierć chłopca. Henryk Jand-Z, ,at 14, 2 

przed Dembowskim ' Cbetana pod
Mac.eiewskr (Ostrów) Nadjeżdżającego motocyklu pies wyr„at

4,/v,4 przeu roprąwą um ( w t c,h'0.pca i podbiegł ujadając pod maszy.
L’s (Ostrów) 5,16.16 przed Denrbowsx^m (Gme- 5 chłopiec podążył za psem, chcąc go ode- 

I qnać/Motocyklista zbyt późno zauważył chłop. 
' ca wyskakującego z rowu i w rozpędzie wpadł 

na niego. Uderzenie było straszne: chłopiec upa- 
dajac na jezdnię poniósł śmierć na miejscu. Do
chodzenia wykazały, że niefortunnym kierowcą 
był Bolesław Adamski z Poznania, lecz winy w 
wynadku nie ponosi. Adamski jechał ja^o uczest
nik raidu Świebodzin — Poznań, stąd d-uża szyb
kość maszyny, która spowodowała n emozność 
natychmiastowego zorientowania się w iytua- 
cji prźez kierowcę i użycia hamulców, (b)

Tragiczne skutki

• • . 
(Ostrów) w czasie 3,14,3 przed Alwinem (Gnie
zno); dla 125-tek Szymański (Gniezno) w czasie
3.16.3 przed Poprawą (Ostrów); dla 200-tek • 
Kempiński (Osirówj 5,15 przed Dembowskim 
(Gniezno); dla 250-tek —
4.70.4 przed Poprawą (Ostrgw); dla 350-iek

zno);' dla 500-tek — Kempiński (Ostrów) 5,3,5 n3' 
przed Górnym (Gniezno). | an'

Do szczególnie interesującego biegu należał 
wyścig o mistrzostwo teru, który zakończył się 
zwycięstwem gnieźrńaifna Szymańskiego. Drug e 
miejsce zajął Kempiński (Ostrów), trzecie Macie- 
jewski (Ostrów) i czwarte Dembowski (Gniezno), i

W jeździe zręczności wzięli udział tylko zawo
dnicy gnieźnieńscy, z których pierwsze miejsce 
zajął Leśniczak. Wręezemą szeregu nagród do
konał wicestarosta powiatowy p. mgr Gabryś. j

Na marginesie zawodów stwierdzić należy, że 
dużo uwag krytycznych wywołała strona orga- . 
ńizacyjna. Zawiódł tekże na całej linii speaker. > 
który zamiast chwilami wywołać pożądany , • 
uśmiech i humor, sam zachował się niepoważnie. a A* I1U.

Czysty dochód z Imprezy, na którą zabrakło I 
biletów, przeznaczono na odbudowę Poznania 
i Warszawy, za co organizatorom, a w szczegól
ności Motoklubowi „Unia" z Gniezna należy się 
pełne uznanie. (pr)

: W

Kan? dożywotniego więzienia
za napad z bronią w ręku .

ski ukrył się na strychu, córka jego wskutek 
natarczywego dobijania się otworzyła drzwi. 
Oskarżeni sterroryzowali wówczas córkę i 
żonę Kwiatkowskiego i udali się na strych. 
Rajecki widząc Kwiatkowskiego ukrytego za 
kominem oddał w jego kierunku strzał, lecz 
chybił. Kwiatkowski wykorzystał tę chwilę 
i uderzył Rajeckiego kosą w głowę. Gdy Ra
jecki zsunął się ze schodów, pistolet wziął Si
korski i strzelił do Kwiatkowskiego. Strzał 
znów chybił. Bandyci zabrali wówczas ran
nego i wycofali się bez łupu grożąc jednak, że 
spalą doszczętnie gospodarstwo. Nie zdołali 
tego wykonać, bowiem osadzono wszystkich 
pod kluczem.

W wyniku przeprowadzonej rozprawy Sąd 
skazał Zenona Majka, Czesława Augustyniaka, 
Mieczysława Rajeckiego i Stefana Sikorskiego, 
każdego na karę dożywotniego więzienia oraz 
utratę wszelkich praw na przeciąg 5 lat. Leon 
Augustyniak skazany został na 5 lat więzie
nia. (le)

* Ł

Na zagrodę Antoniego Kwiatkowskiego zam. 
w Borucinie pow. jarocińskiego dokonano w 
nocy na 20 sierpnia br. napadu terrorystyczno- 
rabunkowego. Wszczęte natychmiast przez wła
dze bezpieczeństwa dochodzenia dały wynik 
pozytywny i doprowadziły do ujęcia 20-letniego 
Zenona Majka, 24-letniego Czesława Augusty
niaka, 22-letniego Mieczysława Rajeckiego i 
34-letniego Stefana Sikorskiego zam. we Wro
cławiu oraz 22-letniego Leona Augustyniaka 
zam. w Kotarbach pow. jarocińskiego.

Cała piątka zasiadła w dniu 27 września br. 
na ławie oskarżonych Wojskowego Sądu Rejo
nowego. Rozprawa toczyła się w trybie doraź
nym na sesji wyjazdowej w Jarocinie.

Na podstawie przewodu sądowego ujawnio
no, że oskarżeni po uprzednim zmówieniu się 
w dniu 19. 8. br. wyjechali pociągiem z Wro
cławia w kierunku Taczanowa. Po przybyciu 
na miejsce czekali aż zapadnie zmrok i wów
czas udali się do Borucina. aby dokonać napa
du na Kwiatkowskiego. Ponieważ Kwiatkow-

Sukces milicji wroni eckiej

Rabusie kolejowi w potrzasku
Coraz częstsze są wypadki grabieży na dwór-, gotowy i namówili podchmielonego Wożniaka 

caćh kolejowych i w pociągach. Ostatnio ną do wyjścia na stację we Wronkach, skąd udali 
stacji we Wronkach został uprowadzony przez się z nim za Wartę do lasu w Mokrzu, gdzie 
nieznanych sprawców i obrabowany z gotów
ki (6 tys. zł) i ubrania Józef Woźniak z Żukowa, 
pow. Starogard. Był on w stanie nietrzeźwym, 
gdyż uprzednio w pociągu uraczył 6ię sowicie 

I wódką z świeżo poznanymi współpodróżnymi 
I na linii Starogard — Krzyż. Rabusie mieli plan

ŚRODA
— Powiatowe Koło Hodowców Kont odbyło nad

zwyczajne walne zebranie, poświęcone omówieniu 
spraw organizacyjnych, a w szczególności wręczeniu 
dyplomów i nagród z przeprowadzonego premiowania 
koni i źrebiąt. Nagrody otrzymali: I po 7000 zł — 
Mikołajczyk Piotr, Sulęcin i Ośrodek Kultury Rolnej 
„Wici”, Łekno; II. po 5500 zł —- Pankowski W., Ro
manowo i Majchrzycki J„ Kleszczewo: III po 4000 zł 
— Zakł. Fund. Kórnickiej Źrenica, Gaj Antoni, Je
ziory "Wielkie. St. Menes, Targowa Górka, St. Dobak, 
Środa, St. Pietrzak Krzykosy, Liskiewicz, Brzeźno, 
r^wczarzak. Rusiborek i Walenty Kuźrna, Krerowo; 
IV po 1000 zł — Cześ"uw Pohl Krzykosy, Zys Roza
lia. Romanowo, Liskiewicz, Brzeźno, Szymkowiak Fr., 
Luboniec, Sobczyński Jan Gułtowy i Matysiak Lud
wik, Sulęcin. A

Prócz nagród pieniężnych, na które złożyły się 
subwencje Wydziału Powiatowego, "Woj. Zw. Samo
pomocy ^Chłopskiej i sumy wydatkowane przez Koło 
TTodowców Koni otrzymali zwycięzcy piękne dyplomy. 
łv ręczenia dyplomów i nagród dokonał p. starosta 
Kaczmarek.

— 50-lecle Straży Pożarnej w Nowvm Mieście ob
chodzono bardzo uroczyście Rozpoczęto uroczystość 
m 1 • • ■ -
stępnie okolicznościowe zebranie. Podczas zebrania 
wręczono zasłużonym cz’onkom dyplomy pamiątkowe. 
W uroczystościach jubileuszowych brał udział p. sta- 
starosta Kaczmarek ze Środy oraz oddziały OSP z 
Pleszewa, Jarocina. Witaszyc, Jaraczewa, Środy i Po
znania.

— Nowe autopopotowie. OSP w Środzie zakuDil? 
dla celów przeciwpożarowych samochód marki „Ford” 
Samochód został zapłacony z własnych funduszów 
Straży oraz z subwencji Wydzia’u Powiatowe.go.

— Dzięki staraniom ks. dziekana Nawrowskiego zo
stał odnowiony tutejszy kościół farny. Renowację 
przeprowadził p. Kurnatowski, a koszta odnowienia 
ponieśli parafianie Tak samo kościół poewangelicki 
został przywrócony, do stanu używalności. Wyremon
towano organy oraz drobne naprawy wnętrza kosz
tem 300 000 złotych.

— Na odbudowe Warszawa. Środa przoduje w 
ofiarnościspo’eczeństwa na odbudowę Warszawy i Po
znania. 1 milion 150 tysięcy zł zebrano dotychczas 
na ten cel, na co wieś zło*yła 800 000 zł. W ubieg’ą 
sobotę Miejski Komitet Odbudowy Warszawy urzą
dził wielką zabawę jesienną, przeznaczając dochód z 
tej imprezy w sumie 60 000 zł na odbudowę stolicy. 
Komitetowi z prezesem drem, Walczyńskim, który 
przy współudziale Ligi Kobiet był organizatorem im
prezy, należy się szczere uznanie.

— Tow. Przyjaciół ORMO. W gmachu Starostwa 
Powiałowfco zebrało się obywatelstwo miasta Środy 
i powńatu celem urządzenia uroczystego święta dla 
Milicji Obywatelskiej, które przypada na dzień 7 bm. 
W skład Komitetu Wykonawczego weszli: pp. Bęb- 
ńista, prof. Korek, Parzysz, burmistrz Kazimierczak, 
inź. Pierzchała i Kosicki. Na zebraniu tym utworzono 
również Tow. Przyjaciół ORMO, którego zarząd 
przedstawia się następująco: mecenas Jankowski — 
prezes, inż. Pierzchała i Wincenty Bartkowiak z Ki
jewa — wiceprezesi, Fr. Kosiński — sekretarz, M. 
Każmierczak — zastępca sekretarza , Rosicki — 
skarbnik. *

hodzono bardzo uroczyście Ko , , _________
abożeństWOm, po. którym odbyła się defilada, a na-

LESZNO
— Powitanie żołnierzy wracających z manewrów. 

W ub. poniedziałek powróciła do koszar po przeszło 
2-miesięcznych manewrach jednostka wojskowa sta
cjonowana w Lesznie. Społeczeństwo miasta zgoto
wało powracającym żołnierzom serdeczne . powita
nie. O godzinie 1/7.30 zajechały na Nowy Rynek 
zmotoryzowane oddziały, które powitał burmistrz mia
sta p. Ziarnkowski. Przewodniczący Kolejowego Koła 
PPS wręczył dowódcy pułku piękny puchar jako sym
bol nierozerwalnej łączności wojska ze społeczeń
stwem. ,Po powitaniu odbyła się na Starym Rynku 
defilada podczas której na cześć defilujących żołnie
rzy wznoszono spontaniczne okrzyki, a na auta i działa 
przeciwlotnicze spadał deszcz kwiatów. Po defiladzie 
odbył się w koszarach obiad, w którym wzięli udział 
żołnierze, oficerowie i podoficerowie oraz przedstawi
ciele społeczeństwa.

— Nowy sztandar Stronnictwa Ludowego. 
Stronnictwo Ludowe w Lesznie obchodziło u- 
roczystość poświęcenia nowego sztandaru, 
godz.-9.30 zebrały się na boisku przy szosie 
Strzyżewickiej poczty sztandarowe partyj poli
tycznych z Leszna, Jarocina, członkowie SL-u 
oraz banderia konna, jak również i grupy re
gionalne. Stamtąd z orkiestrą kolejową na cze
le udano się do kości-oła, gdzie odprawiona zo
stała msza św. i poświęcono nowy sztandar oraz 
wieńce żniwne. Aktu tego dokonał ks. prób, 
dr. Skaziński, wygłaszając okolicznościowe, ka
zanie.

Po południu w ogrodzie Domu Żołnierza od
była się uroczystość wbijania gwoździ pamiąt
kowych, po czym delegat zarządu Wojewódz
kiego SL wręczył sztadar chorążemu odbierając 

. od niego przysięgę, (br.)

po obrabowaniu pozostawili swą ofiarę w bie- 
liźr.ie. Obrabowany szybko otrzeźwiał i czym- 
prędzej skierował kroki do najbliższego poste
runku. Po drodze napotkał samochód z żołnie
rzami, którzy wypożyczyli mu płaszcz wojsko
wy. W tym stroju zjawił się na posterunku M. O. 
we Wronkach. Pościg wszczęty przez milicj in- 
tów z Wronek i funkcjonariuszy śledczych z 
powiatowej M. O został uwieńczony sukcesem: 
rabusiów ujęto. Są nimi: Grzegorz Ruta z Mię
dzyrzecza, Aleksander Drutowski z Dąbrowy 
Górniczej (Śląsk) i Władysław Kosielowski z 
Młynków, pow. Zawiercie. Przypuszczaln e do
brana kompania ma więcej takich sprawek na 
sumieniu.

Wszystkich trzech osadzono w więzieniu w 
Szamotułach do dyspozycji prokuratora, (b,

W dniu 29 bm. zdarzył się na linii Leszho — 
Poznań tragiczny wypadek, którego ofiarą padł 
pewien osobnik o nieznanym nazwi»z,u.

W pociągu wychodzącym z Leszna o godz. 
8,02 a zdążającym z Jeleniej Góry do Gdyni, pe
wien pasażer na gapę wszedł na dach wagonu 
i nie zauważywszy znajdującego 6ię na linii 
wiaduktu kolejowego, uderzył głowa o przęsło 
mostu i siłą uderzenia został zraucony na zie
mię. x

Ciężko rannego zabrano w kilka minut po 
wypadku na stację, skąd przetransportowano do 
szpitala św. Józefa. W godzinach przedpołudnio
wych ranny nie odzyskawszy przytomności zmarł.

Osobnik ten, o nieustalonym nazwisku, był w 
wieku około 25 do 27 lat i niewiadomego miej
sca pochodzenia, bez jakichkolwiek dowodów, 
bez pieniędzy jak również bez biletu i przed 
kontrolą schronił się na dach wagon i.

Nie jest to pierwszy wypadek śmierci skut
kiem jazdy na dachu, (br)

Li?ty naszych czytelników

0 kwah i ziirewą reklamę
Jakoś łatwiej nam stawić fakt, że na Zachodnich 

Zlewniach popielniczka z niemieckim n-pisem reklamo
wym należy do przedmiotów spotykanych na każdym 
kroku, ale trudniej nam uwierzyć, że podobne upo
minki poniemieckie i u nas w Wielkopolsko nie należą 
do rzadkości. Przyzwyczailiśmy się do takiego stanu 
rzeczy i co gorzej nie zwracamy już na to uwagi. 
Kiedy w jednym ze starostw powiatowych zwróciłem 
uwagę referentowi społeczno-politycznemu na odra
pany już zresztą i bezwartościowy zabytek czasów 
okupacyjnych i zaproponowałem jego usunięcie, zain
teresowany zaoponował z uwagi na to, że przedmiot 
sławiący niemiecki atrament do wiecznych piór został 
wciągnięty już do inwentarza.

Wystarczy przejść kilka kawiarń, czy restauracji, 
by mieć właściwy obraz. Jeden z restauratorów, który 
nie miał u siebie ani jednej popielniczki neutralnej 
lub z polskim napisem, wymawiał się, że polskich mu 

i jeszcze nikt nie dostarczył, ale przyrzekl, że zakupi 
■ przy najbliższej okazji bezimiennie. Zdaje mi się, że 
1 poważne spółdzielnie, jak „Społem", „Jedność", „Zgo- 
I da", różne centrale handlowe, a przede wszystkim 
I ,.Pe-Ce-Ha" browary i szanujące się poważniejsze 
firmy mają tutaj wdzięczne pole do popisu.

Wyżej wymienione instytucje wydają grube tysiące 
I na akcję propagandową i reklamę własnych wyrobów, 
i Było by więc rzeczą wskazaną, by zdobyły się na 
I pewien wydatek, opłacalny zresztą, w sensie zamówię* 
i nia w Chodzieży, większej ilości estetycznych popiel
niczek reklamujących ich towar i usługi. Podarunek 
taki dla stałych odbiorców zjedna im nie tylko klien
telę, zaznajomi trwale z dokładnymi adresami, nr tel. 
itp., ale przyczyni się również w dużej mierze do wy
rzuceń N na śmietnik pookupacyjnej pozostałości z 
miejsc publicznych naszych polskich miast.

KOŚCIAN
— Nowy Zarząd SL. W niedzielę, dnia 21 września, 

odbyło się zebranie aktywu Str. Ludowego w Ko
ścianie, na które zjechali się przedstawiciele wszyst
kich gmin powiatu. Zebranie zagaił prezes SL p. E1I- 

, mań, a referat o celach i zadaniach stronnictwa wy
głosił p. mgr Śliwiński z Poznania. Na tymże zobra- 

O*| niu dokonano wyboru władz powiatowych w składzie 
następującym: Kazimierz Ellman z Piechanina — pre
zes, Piotrowicz Alojzy z Lubusza Starego i Nowacki 
Czesław z Czempinia — wiceprezesi, Lure Feliks z 
Kościana — sekretarz, Płatek Jan z Piechanina — 
skarbnik, oraz Wojtkowiak Henryk’ z Tarnowa Sta
rego. Dudziak Mikołaj z Gołębina Starego, Poslarem- 
czak Fr. z Czempinia i Rozmarynowska Weronika 
z Kościana, jako członkowie Zarządu.

„Stała Ahonentka M. B." -r- Pisaliśmy już niejedno
krotnie, iż koszty związanfe z oczyszczaniem ulicy 
winni ponosić wszyscy lokatorzy wspólnie, jednak od
nośnie budynków do których nie ma zastosowania 
czynsz przedwojenny, koszta te winien ponosić wła
ściciel. '

„Zainteresowany Czytelnik". — Jako lekarzowi-den- 
tyścic prowadzącemu praktykę prywatną nie przysłu
guje prawo do korzystania z uig w opłatach za świa
tło jak i przy wymiarze podał ku lokalowego.

Na 
w 

ze- 
na

KROTOSZYN
— Reforma. Rolna na terenie powiatu, 

ostatnim zjeźdżie Samopomocy Chłopskiej 
Krotoszynie p. starosta Bonowski przedstawił 
branym przebieg wykonania reformy rolnej 
terenie powiatu.

Od pierwszych dni wyzwolenia powiatu prace 
nad przeprowadzeniem reformy rolnej postępo
wały szybko naprzód. Na 57 wielkich majętności 
ziemskich rozparcelowano 53, pozostawiając je
dynie 4, to je9t Łagiewniki, Sroki, Bielawy Po
gorzelskie i Góreczki na ośrodki kultury rolnej. 
Z rozparcelowanych majątków wydzielono 1 837 
działek o ogólnym obszarze 14 028 ha, a 42 re- 
sztówki przekazano Związkowi Samopomocy 
Chłopskiej,

Akty nadania własności wydano na wielkim 
zjeżdzie chłopskim w Krotoszynie w dniu 10. 
III. br. w liczbie 1802, pozostałą zaś resztę wy
dał starosta powiatowy na dożynkach. Wpisów w 
księgach hipotecznych dokonano, tak że wszy
scy chłopi korzystający z reformy rolnej są już 
pełnoprawnymi właścicielami 6wych działek.

(ipe)

WOLSZTYN
— Wszyscy w szeregi spółdzielcze — jibd takim 

hasłem< zorganizowano starannie w tym roku „Dzień 
Spółdzielczości". W uroczystości wzięły udział orga
nizacje spółdzielcze, zawodowe oraz cała młodzież 
szkolna. Msze św, odprawione zostały w obu kościo
łach, po czym na Rynku odbył się wiec spółdzielcz- 
Referat ideologiczny wygłosił podinsp. szkoły p. Sła
wiński. Przy tej okazji przewodniczący PRN p. Paż- 
dzioch w imieniu Prezydenta R. P udekorował srebr
nymi i złotymi Krzyżami Zasługi 13 obywatelek na
szego powiatu, posiadających liczne potomstwo. W 
części drugiej uroczystości odbył się rajd motocyklo
wy, w którym 
czyk Leon, w 
w kat. maszyn 
łem startowało

zwyciężyli w kat. 350—500 cm Kraw- 
kat. 125—300 cm Napierała Antoni 
lekkich'jl3-letni harcerz Musioł. Ocjó- 
19 zawodników Organizacja sprawna.

(trz)

RAWICZ
— Ze sportu. Przy pięknej pogodzie roze

grano tu mecz piłki nożnej o mistrzostw? klasy 
i A pomiędzy KS „Unia" Swarzędz a KKS Rawicz 

z wynikiem 2:6 (0:2) na korzyśź gospodarzy. 
W przedmeczu rozegrane zostało spotkanie to
warzyskie pomiędzy KKS Kalisz i KKS z Rawicz. 
Zwyciężyli również gospodarze w stosunku 5:2

— NoyTO eałoźone Koło Ligi Lotniczej posta
nowiło urządzić w dniu 12 października br. wiel
ką imprezę lotniczą. W programie pokazy mo
delarskie, szybowcowe oraz przeloty dla publicz
ności nad Rawiczem i okolicą.

„F. T.“ — Wykorzystał Pan wszelkie możliwości 
przy poszukiwaniu zaginionego syna. Nie możemy 
zatem nic ponadto poradzić.

„Maria St." — Nie podała Pani wyczerpującego sta
nu faktycznego. W szczególności sama nie jest Pani 
pewna, czy mąż był ubezpieczony. Nie możemy więc 
udzielić informacji. Radzimy się zwrócić do Z. U 8. 
w Poznaniu przy ul. Mickiewicza 2 celem stwierdze
nia, czy mąż istotnie był ubezpieczony. Tam również 
otrzyma Pani wyczerpujące • informacje co do otrzy
mania renty.

Abonent Głosu Wlkp." K W. — Nie ma przepi
sów które by oznaczały godziny, w których subloka
torom wolno przechodzić przez pokój przechodni. — 
Pyt. 2; Wyda je się nam. iż rozłożenia kosztów za 
świadczenia dodatkowe wg. ilości osób jest najbar
dziej prawidłowe.

Naucz. - Emeryt. — Uważamy, iż zarobek z tytułu 
udzielania korepetycji nie podlega opodatkowaniu.

„Dla Greka". — Z uwagi na to, iż drukarnia nabyła 
klisze bez zastrzeżenia nie może Pan mieć żadnego 
regresu z tytułu reprodukowania tych kliszy.

P. J. Sz. — Przy budowie zniszczonych przez oku- 
oanta budynków nie korzysta Pan z opisanych w liście 
ulg Należy zatem postarać się o zatwierdzenie pla
nów budowlanych przez władze budowlane.

Właściciel polisy ubezpieczeniowe). — Kwestia osz
czędności przedwojennych w P. K O. jest jeszcze nie
aktualna. Książeczki, oszczędnościowe winny być już 
zarejestrowane.
, R. - W -30. — Należność za nabytą w roku 1940 
świnię należy uiścić zgodnie z umową według cen 
wolnorynkowych w dniu zapłaty.

P O. W. — Radzimy żądane przez gospodarza meble 
wydać mu i domagać się obniżenia czynszu naimu. 
.,ako sublokatorowi wolno Panu wstawić do podnaję- 
tego pokoju własne meble

Pyt. 2: Ponieważ miał Pan przydział wsDolne 
używanie kuchni, zatem nie wolno gospodarzowi za
bronić Panu wstępu do kuchni W razie dalszego 
sDrzeoiwu gospodarza radzimy zwrócić się do M O , 
albowiem postępowanie takie jest przestępstwem.
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Przyjmuje na członków: urzędników państwowych, samorządowych 
i komunalnych

Dnia 28 września 1947 r. zginął tragiczną śmiercią, w 34 roku życia 
moj ukochany, niezapomniany mąż, nasz najtroskliwszy tatuś dobry’ 
słoneczny syn, najdroższy, wierny brat, zięć, wujek i szwagier, śm 

SictoisScEw Mi©I©orefe
właściciel Drogerii Technicznej w Poznaniu.

■ Wyprowadzenie zwłok nastąpi dnia 2 października o godz. 10 z domu 
żałoby w Puszczykowie, ul. Poznańska 54 do kościoła/ skąd po nabo
żeństwie wyruszy kondukt pogrzebowy na cmentarz parafialny.

W ciężkim smutku pogrążeni
żona z dziećmi, rodzice, rodzeństwo, teściowie i rodzina. 

Poznań, ul. Marszałka Focha 175, Puszczykowo. • 39357

zmarła najukochańsza matka, babcia, teścio
wa i ciocia, śp.

Katarzyna Nowacka
wdowa po inspektorze pocztowym.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 3 bm. 
o godz. 10.30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

W imieniu strapionej rodziny
zięć — Feliks Bzdęga.

Poznań, ul. Skarbka 17. 39380

Dnia 29 września 1947 r. zasnął w Bogu, opa
trzony Sakramentami'św., mój najdroższy mąż, 
nasz kochany brat i wujek, śp.

Maksymilian Rybarczyk
przeżywszy lat 52.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 2 paź
dziernika o godz. 10.45 z kaplicy cmentarnej na 
Górczynie.

W głębokim smutku pogrążeni
39433 żona, brat i rodzina.

TAPETY-CERATY na terby i teki 
Linoleum-Chodniki-Ramy dofiran

ZB. WALIGÓRSKI

LPoznań, Wielka 9, I płr. (wejścieZSzewskigj)

& 
«>

Zakupimy

z natychmiastowy dostawy około

4 >
Oferty z podaniem ceny i gatunku 
uprasza się przesłać pod adresem

Państwowa Cukrownia
9-890 Kleci na powiat Wrocław $

S T R O N A

DZIAŁY 1. największa piekarnia mechaniczna
2. młyn wodny w Antoninku pod Poznaniem
3. sklepy spożywcze: ul. M. Focha 98, ul. Jeżycka 41, 

ul. Śniadeckich 11, ul. Żupańskiego 5, ul. Kosińskiego 26

Zakup i sprzedaż artykułów pierwszej potrzeby

CKFŚGEOBGE |
Kawiarnia Restauracja

w Pszumiu, ftl. 13 g
zawiadamia rzanownych Gości i Sympatyków, S 
że od 1 października br. występować będzie C 
codziennie mistrzowski zespół muzyczny C 
pod kierownictwem

M. moa |
znanego z audycji Radia Polskiego, 1*
Polecam wzorowe poszywa • Sprzadcż poza dam 
Śniadania
p 5864

Obiady popularne 83 zł Kolacje

Dnia 28 września br. zmarł długoletni drogo- 
mistrz Oddziału Drogowego Zarządu Miejskiego 
st. m. Poznania, śp.

Władysław Wąsikowski
W Zmarłym tracimy sumiennego i gorliwego 

pracownika.
Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 1 paź

dziernika 1947 r. 0 godz. 11 z kaplicy cmentarza 
jeżyckiego. 9-911

Zarząd Miejski stół. m. Poznania.

Dyrekcja Miejskich Liceów Handlowego 
i Administracyjnego w Poznaniu 

ul. Śniadeckich 5158, uruchamia 3-miesięczne 
kursy adminiscracyjiw-handlow^, księgowości 
dla początkujących i zaawansowanych wg jed
nolitego planu kont oraz biurowości, stenografii 
i 'maszynopisma. Zgłaszać się mogą kandy- 
daci(tki) z małą maturą wzgl. odpowiednią 
praktyką zawodową. Prospekty kursów wydaje 
i zapisy przyjmuje sekretariat Liceów do dnia 
6 października 1947 r. 39283

Przetarg rieograniezw

lOlteW Żelaźniak
I»awa«WK8ly rutynowany, dobry
psycho - chiromanf 
trafnie

przepowiada
Przemysłowa 37 m. 6

39228

rutynowany, dobry 
fachowiec samo
dzielny potrzebny 
zaraz. Mieszkanie 
i utrzymanie za

pewnione.
Henryk Koczorowski, 
Kraków, ul. Szewska 9 
(Skład żelaza). 9-888

Iitt

obeznanego z pracą planowości na stano
wisko referenta organizacji, 10 kowali.
2 praserów, 1 trasera, 1 palacza, pomocni
ków kowalskich i robotników niewykwa
lifikowanych.

Zgłoszenia kierowa® PIERWSZA FABRYKA
LOKOMOTYW W CHRZANOWIE — Wydział 
Personalny. 9-889

::*>
u w n
r

li

Zarząd Odbudowy Kolei Państwowych w Bydgosz
czy ogłasza przetarg nteograniczony na wykonanie:

Przetarg A.
1. Remontu czterech dachów i świetlików w Warszta

tach Głównych w Poznaniu.
2. Posadzek ksylolitowych w nowym gmachu Dyrek

cji Kolejowej w Poznaniu.
3. Robót stolarskich w części południowej Dworca 

Głównego w Poznaniu.
Przetarg B.

1. Ogrzewania paropowietrznego oraz urządzenia do 
wykorzystania pary z parowozów w Zapałami 
Warsztatów Głównych w Poznaniu.

2. Robót e malarskich w części południowej Dworca 
Głównego w Poznaniu.

3. Konstrukcji żelaznej świetlików nad tunelem głów
nym Dworca w Poznaniu.

4. Robót terrakotowych w nowym gmachu Dyrekcji 
w Poznaniu.

Terminy wykonania robót: 
przetargu A.

do poz. 1. do dnia. 30 listopada'1947 r. . 
do por.. 2. do dnta 
do poz., 3. do

przetargu
do poz.
do poz.
do poz.1
do poz.

dnia
31
30

31
39
15
31

grudnia 1947 r. 
listopada 1947 r. •

Zarząd Miejski w Sulmierzycach, pow. Kroto
szyn, sprzeda w dniu 10. X. 47

sprzęt wikHny
tegorocznej plantacji (45 morgów). Oferty odnoś
nie wysokości sumy należy nadsyłać jak powyżej.

Zarząd Miejski 
Burmistrz

9-891
Ogłoszenie o przetargu

Rentgen, diatermie, Pantostaty, lampy 
kwarcowe „Solluxy", Aparaty i części 

<UPNO — PRZEDA2 — NAPRAW 

„ZETHA“ BYTOM
ul. Brzezińska 3 9-828 Telefon nr 23-02

2

1
1
3
3

10

mechaników do obsługi maszyn o napędzie 
parowym, ropnym i elektr.
stelmacha (kołodzieja) <
kwalifikowanego owczarza 
szwajcarów do dojenia krów
świniarzy do oprzętu i wychowu prosiąt 
fornali do koni wraz z zaciążnikami

poszukuje na warunkach umowy zbiorowej na
tychmiast

Zespół Łęknica w Ostrowąsie, powiat Szcze
cinek, poczta Barwice, stacja kolejowa Barwice 
(mieszkania z oświetleniem elektrycznym).

9-776

Zakład Ubezpieczeń Społecznych — Oddział w Gdań
sku — Okopowa 2 ogłasza przetarg nieograniczony na 
wykonanie robót remontowych

instalacji wodociągowo-kanalizacyjnej centralnego 
ogrzewania oraz urządzeń elektrycznych

w Sanatorium Zakładu Ubezpieczeń Społecznych w 
Zdunowie, woj. szczecińskie, pow. Gryfin, poczta 
i stacja kolejowa Wilgowo.

Bliższe informacje otrzymać można w biurze Od
działu pokój 
za zwrotem 
zapoznać się

Oferty w
„Oferta na wykonanie robót
znaków firmowych należy składać na _____ _____
lub poszczególne rodzaje robót do skrzynki oferto
wej w budynku administracyjnym Z. U. S. w Gdań
sku, ul. Okopowa 2, do dnia 11 października 1947 r. 
godzina 11.30.

Otwarcie ofert nastąpi tego dnia o godzinie 12.
Do oferty należy dołączyć kwit na złożone w go

tówce wadium w wysokości 2’/» od oferowanej sumy 
W Banku Gospodarstwa Krajowego Oddział w Gdań
sku nr konta 1188, oraz odpis urzędowego dowodu 
rejestracyjnego na prawo wykonywania zawodu.

Zakład Ubezpieczeń Społecznych — Oddział w 
Gdańsku zastrzega sobie jjrawo unieważnienia prze
targu bez podania powodów oraz bez ponoszenia 
z powyższego tytułu jakichkolwiek odszkodowań, 
prawo wyboru oferenta bez względu na wynik prze
targu, oraz prawo podziału robót pomiędzy oferen
tami.

nr 46, gdzie również otrzymać można 
kosztów podkładki kosztorysowe oraz 
z ogólnymi warunkami.
zalakowanych kopertach 7. napisem 

bez żadnych 
całość robót

Zakład Ubezpieczeń Społecznych 
Oddział w Gdańsku. 9-881

stycznia 1948 r. 
listopada 1947 r. 
grudnia 1947 r. 
grudnia 1947 r.

Szczegółowe informacje oraz ślepe kosztorysy i po
trzebne druki można otrzymać za zwrotem kosztów 
po 200,— zł w Wydziale Technicznym Zarządu Od
budowy K. P. w Bydgoszczy, ul. Jagiellońska nr 5 
i w. Kierownictwie Odbudowy K. P. w Foznaniu, ul. 
Skarbowa nr 10,

Oferty należy składać oddzielnie na każdą robotę 
do skrzynki ofertowej w Zarządzie Odbudowy K. P. 
w Bydgoszczy, ul. Jagiellońska nr 5:
na przetarg A. — do dnia 14 października 1947 r. 

do godz. 11 min. 39
przetarg B.— do dnia 15 października 1947 r. 

do godz. 11 min. 30.
Otwarcie ofert nastąpi:

dla przetargu A. — dnia 14 października 1947 r. 
o godz. 12.

dla przetargu B. — dnia 15 października 1947 r.
o godz. 12.

Oferenci obowiązani są złożyć w Banku Gospodar
stwa Krajowego Oddział w Bydgoszczy na konto za
rządu Odbudowy K. P. nr 75/212 wadium w wysoko
ści 2’/s od sumy oferty. Kwit na złożone wadium na
leży dołączyć do oferty.

Brak złożonego wadium spowoduje unieważnienie 
oferty.

Zarząd Odbudowy K. P. zastrzega sobie prawo u- 
nieważnienia przetargu bez podania powodów oraz 
jakichkolwiek odszkodowań jak również prawo wy
boru oferenta. 9-883

na

Pogotowie
Cercwnicze

artystyczne i szybkie 
cerowanie odzieży, 
naprawa dywanów 

Leszczyńskiego 2/6 9-875

Dospoc ę do Legnicy z utrzy
maniem, spaniem poszukuje 
młode ma-żźeństwo bezdzietne. 
Zgłoszenia. Grobla 19 m. 31.

39285

i

Biurowa początkująca zgłosi 
się 27 Grudnia 16, m. 12, 
godz. 17—18. p5809

Lekarskie

Wróciłem. Dr med. Donat Zyg
munt. Poznań, św. Marcin 62.- 
Tel. 77-70. 39213

Mgr Kuntzówna, specjalistka 
pielęgnacji cery, włosów, .Sło
wackiego 34 m. 4, od 10—13 
i 15—17, tel. 94-34. Indywi
dualne stosowanie własnych 
kosmetyków. 39386

Wolne posady

Potrzebny Chłopice do posyłek 
zaraz. Rest. „Wojtek" Cheł
mońskiego 2. 38994

Ekspedient obeznany również 
z pracami biurowymi z prakty
ką do składu artykułów te
chnicznych natychmiast po
trzebny. Oferty Głos Wielko
polski nr 39072.

Gosposia na probostwo, na 
wieś, potrzebna zaraz. Zgło
szenia. Foto-Kamera, Marcin 
nr 66. p5753

Wychowawczyni do 3-lctniego 
dziecka. Zgłoszenia: Restaura
cja Bachus, Mielżyńskiego 5, 
od godz. 14—16-tej. p5841

Z samodzielnym dobrym goto
waniem, prasowaniem od 15. 
X, 1947. Warunki dobre, tyl
ko z świadectwami, zgłaszać 
8—10 i 3—4, Sienkiewicza 3 
m. 5. 39057

Pomoc domowa gotowaniem 
zaraz. Mickiewicza 34 m. 10.

39254
Krawcowa na miarowe spodnie 
i ręczniarka potrzebna zaraz. 
M. Focha 76 m. 6. 39220

Szwajcar z rodziną na stałą 
posadę potrzebny zaraz. Leon 
Przybylski, Miłosław, powiat 
Września. 39218

Dziewczyna do lekkich prac. 
Zgłoszenia po południu. Dę- 
biecka 6 m 5. kl730

Państwowe Przedsiębiorstwo 
Robóf Komunikacyjnych, Od
dział w Poznaniu, zatrudni na 
stałe 12 robotników niekwa- 
lifikowanych. Poznań, Brama 
Warszawska, ul św. Michała 
nr 9. , 9-893
Potrzebna gosposia w wieku 
do 45 lat, znająca dobrze go
towanie (kuchnia dietetyczna), 
do 2 osób i 2 dzieci w wieku 
szkolnym. Kalisz, skrzynka po
cztowa nr 211. 9-868

( ; _\49°9 OGŁOSZENIA DROB/HE 0Vsp"'s’,ó,a! 
Biuro Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8— 19-tej w soboty od 8- 17-tej w Poznaniu przy u) Wyspiafl 
skiego 10 I piętro — Tel 64 75 i 62-70 (wewn 5) — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada

Robotnik potrzebny. Tygodniów
ka, utrzymanie. Knast, 3 Ma
ja 6. p5848

Warsztatowca
inżyniera lub starszego 
technika na kierowni
ka mechanicznego war
sztatu' remontowego 

przyj mi c 
K. S. B.

Poznań, ul. 27 Grudnia 4 
tel. 98-11 39204

Pomocnica domowa potrzebna. 
Sklep spożywczy, M. Focha 
nr 30. 39200

Przyjmiemy zaraz ślusarzy na 
armaturę, ślusarzy maszyno
wych i robotnika młodociane
go, na dobrych warunkach — 
Kubś i Gogołkiewicz, Poznań, 
Fabryka Maszyn i Aparatów, 
Podgórze 2 (dawn. Zaułek św. 
Wojciecha), tel. 36-38^ p5861 

Powroźników poszukuję. Of.
Głos Wielkopolski nr 39255.

2 nocnych Stróży, 3 robotni
ków magazynowych przyjmie 
Rejonowa Centrala Aprowiza- 
cyjna Poznań, pl. Wolności 3. 
_ 39174 
Panienki do szycia mogą się 
zgłosić. Wytwórnia Bielizny G. 
Leszczowa, Dolina 2, przy 
Szwajcarskiej. 39172

Kucharka samodzielna od za
raz. Restauracja „Pawilon". 
Rynek Wildecki. hl727

Młodsza pomoc domowa, naj
chętniej ze wsi może się zgło
sić do prac domowych. Szwaj
carska 22, m. 7. k!724

Stolarze budowlani potrzebni. 
Limanowskiego 21. Stolarnia.

______________ 39158

Potrzebna dziewczynka do po
mocy w składzie. Chemiczna 
pralnia, Półwiejska 16. f3318

Ekspedientka potrzebna. Dą 
browskiego 35/37, skład pa
pieru. 39165

Gosposia z gotowaniem do willi 
pod Poznaniem. Al. Marcin
kowskiego 15. m. 12. f3316

Maszynistka, pomocnica księ
gowego, samotna, na duży ma
jątek pod Bydgoszczą po
trzebna. Oferty „Ziemia Po
morska" Bydgoszcz, pod „Ma
szynistka 2277". 9-853

Krawcy
na bryczesy

g zaraz potrzebni.
Z. Bogajewski

Wy twórnia Konfekcji 
Męskiej i Chłopięcej 

Poznań, Stary Rynek 77 
wejście z ul. Sierocej. 

p5820 

i
Krawcy na prace wo jskowe po
szukiwani. Dla zamiejscowych 
noclegi zapewnione. Zglosz.: 
Poznań, Matejki 1, skład.
________ 14 3
Potrzebna dobra siła biurowa 
ze znajomością księgowości i 
pisania na maszynie zaraz w 
gcdz. od 8 do 9 rano i od 15 
do 16 w biurze Restauracji 
Dworca Głównego w Poznaniu. 
_____________________39144 
Potrzebna pomoc domowa z go
towaniem od zaraz. Zgłoszeń a 
Krzewińska, Nowowiejskiego 7 

13311

Osoby uczciwej poszukuje do 
prac domowych gotowaniem 
samotne małżeństwo prowin
cja. Zgtosz. 2. JO, godz. 16 
do 18. Limanowskiego 29, 
m. 9. 39120

Pomoc domowa potrzebna, po
koik osobny wolny. Zgłosze
nia Winogrady 8, przedłużenie 
ul. Pułaskiego. f3314 

Przychodnia z gotowaniem. 2 
dzieci, okolica Górczyn. Ofer
ty G'os Wilio, nr 39131.

Gosposia samodzielna potrzeb
na zaraz. Plac Asnyka 2. 
m. 7. f.?315

HKTZS
i robotników przyj
mie przedsiębiorstwo 
budowlane,. 39304 

UL Konopnickie j 3, m. 1

Uczeń piekarski potrzebny —
Młyńska 2. Piekarnia. p5827

Pomocnik i uczeń kowalik' 
potrzebni. Żydowska 28. 3Ś898

Pończoszarki na okrągłe ma
szyny i uczennice potrzebne. 
Zgśosz.: M. Focha 58’, II ptr. 
____________________ 39£14 
Młynarz samodzielny, bez
względnie uczciwy, samotny, 
na mniejszy mh/n wodro-elćh- 
tryczny koto Shipska potrzeb
ny. Of. G?os Wlkp. nr 39269. 

Potrzebni ślusarze na precy
zyjne prace metalowe. Spó-ika 
Pedagogiczna, Podg rna nr 7.’ 

39279

Poszukujemy zaraz maszynistki 
obeznanej z nracami biurowy
mi. Of. Gi. Wlkp. nr 39257.

Sekietarkę-korespondentkę — 
średnim wieku, bobra zapłata, 
rekój 101, hotel Continental. 

39217

Pomec domowa na cały dzień 
natychmiast. Zgłoszenia: Miet- 
żyńskiego 23 m. 3. 39134

Robotni1''w budowlanych przyj
muję. Zg oszenia: Rzepeck'e- 
go 38/4 (przy al. Hetmań
skiej). 39193

Przyjmiemy 

robotników 
do prac ziemnych 
Cia zam.^iscowych nocleo 

Społeczne Przedsię
biorstwo Budswiane 
Poznań, Mielżyńskie-c 7

15®

W noc odwrotu
W przeddzień zaraz z południa przysłała po 

niego do Stasinka powóz oraz liścik pani Go- 
harska, właścicielka dużego majątku położone
go w sąsiedztwie gromady Kobylnica i noszą
cego tę samą nazwę. Prosiła go o pofatygowa
nie się na obiad i o wciągnięcie przy okazji do 
rejestrów kilkanaście sztuk nowourodzonych 
cieląt i prosiaków. Krotowski znał młodą dzie
dziczkę i widywał ją dość często w ipiasteczku. 
Miała piękne nogi, odziane zawsze w czarne, 
cieniutkie pończochy, umiała wysiadać z wdzię
kiem z eleganckiego powozu, który był wyla- 
kierowany, obity skórą i wewnątiz suknem na 
modłę wielkopańską. Krotowski niekiedy do
strzegał jej oczy, patrzące nań z ciekawym na
mysłem. Gdy siedział teraz w powozie na sprę
żynowej, łagodnie kołyszącej poduszce rozmy
ślał trochę o pani Goharskiej. Osobą jej intere
sowano 6ię sporo i często można było usłyszeć 
o pięknej ziemiance różne opinie Pewne fakty 
z jej życia znane były ogółowi i Krotowski zo
stał w te sprawy wtajemniczony ' już wkrótce 
po swoim przyjeżdzie. Mąż pani Goharskiej, ofi

cer rezerwy, rotmistrz szwoleżerów, dostał się 
do niewoli na początku kampanii wrżeśnioWej, 
ale już do dwóch lat nie dawał wiadomości o so
bie. Podobno próbował ucieczki z lagru, ale 
skończyła się ona niepowodzeniem.

Osamotnionej rezerwistce, pozostającej w du
żym, opustoszałym dworze, przydarzyła się 
wstrząsająca przygoda w owe tragiczne dni 
klęski. W czasie bezładnego odwrotu armii, kie
dy niedaleką szosą, wiodącą- na Dublin wraz z 
wojskiem płynęła fala uchodźców, późnym wie
czorem do drzwi wejściowych dworu zakołatał 
podróżny. Cofały się już resztki wojsk i - ostat
nie gromady ludności cywilnej, a o kilkanaście 
kilometrów za nimi postępowały jakoby pier 
wsze podjazdowe czołgi niemieckie. W głębi 
ciemnej i ciepłej nocy widać było na zachodzie 
krwawą grozę pożarów We dworze spodziewa
no się lada chwila patroli niemieckich, to też 
wszystkie drzwi i okna zamknięte były na głuy 
cho i gość musiał długo stukać, wreszcie walić 
z hałasem pięściami w drzwi, zanim niechętnie 
i z dopytywaniem otworzono mu. Rychło oka
zało się, iż to zawadził o dwór w wojennej u

cieczce dobry znajomy państwa Goharskich, wy
soki urzędnik pewnego banku warszaw
skiego. Był zmęczony, pobladły, dziwnie pod- 
denerwowany, w ręku trzymał sporą i dość cię
żką walizkę. Wyjaśnienia i powitania ze zdu
mioną ałe i uradowaną panią domu ograniczył 
do kilku chwil, prosząc o nocleg i wyrażając 
chęć udania się jak najszybciej na wypoczynek. 
Obiecywał długą historię swojego wyjścia z 
płonącej Warszawy opowiedzieć dokładnie przy 
śniadaniu.

W kilka godzin później, we dworze pogrążo
nym w ciemnościach rozległ się huk strzału re
wolwerowego. Gdy jedyna służąca, a zarazem i 
powiernica pobiegła przerażona na górę, ujrza
ła w słabym świetle kieszonkowej latarki panią, 
stojącą w otwartych drzwiach swego pokoju o 
pobladłej i dziwnie zmienionej twarzy. Wra .yl- 
ko w nocnej koszuli, w ręku trzymała rewolwer. 
Opodal na korytarzu leżał martwy, w uiżamip 
gość z Warszawy. Na widok służącej pani Gc- 
harska cofnęła się do pokoju i osunęła się na 
łóżko. Zrobiło się jej słabo. Zaraz jednak za
częła opowiadać, że tyła przez pół godziny na
pastowana przez mężczyznę który niespodzie
wanie zakradł się do jej poko;u Nie miał- 
zwyczaju zamykać się na klucz Nie Domagały 
prośby, molestacje, gdy chciała krzyczeć rzu
cił się na nią i zatykał jej usta ręką. W despe
racji pomyślała o, rewolwerze, leżącym stale od 
pewnego czasu na nocnym stoliku. Chwyciła 
go po omacku ręką. Napastnik me uląkł się 

wcale groźby użycia broni., Próbowała uciec mu 
z pokoju, ale chwycił ją powtórnie zaraz za pro
giem, wtedy odruchowo strzeliła. Te szczegóły 
zajścia powtarzała później służąca znajomym na 
folwarku, mówiła zarazem, że nie wiedziała skąd 
pani wzięła na tę chwilę latarkę elektryczną, ja
kiej przed tym wcale nie tyło we dworze.

Pani bała się strasznie, ze w każdej chwili mo
gli przyjść Niemcy, gdyby znaleźli trupa, zabili
by ją. Namówiła więc dziewczynę do wspólnego 
wytaszczenia zwłok do parku i zakopania ciała 
po nocy między świerkami. Chociaż Niemcy opa
nowali całą okolicę we dworze, n.e pojawili się 
przez kilkanaście dni, , pod koniec tego okresu 
służąca gdzieś znikła, a przybyła do domu z są
siedniego folwarku stara ciotka pani Gohar
skiej. Majątek^był nieco podupadły, bo dziedzic 
przed wojną lubił siedzieć w Warszawie, by 
utrzymywać przyjacielskie stosunki z kolegami 
z pułku. Obie niewiasty tak energicznie i dziel
ne zabrały się teraz do pracy, że rychło podre
perowały majątek. Dokupiły wnet maszyn, in
wentarza, przeprowadziły remont budynków i 
folwark w niedługim czasie stał się jednym z 
najzamożniejszych i najlepiej rządzonych gospo
darstw w okolicy. Parę miesięcy po wydarzeniu 
przybyła do Kobylnicy z wielkim płaczem, z 
rozdzierającym krzykiem rozpaczy matka zabi
tego, sędzina, wdowa. Wniebogłosy pomstowała 
na Goharską, wobec wszystkich nazywała lą 
morderczynią syna i złodziejką jego pieńiędży.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Rozpoczęto się wyrzucanie 
Polaków z mieszkań i wywo
żenie. Pan Ratajczak przeczu
wając, że i jego wywłaszczą z 
mieszkania, chowa swoje pa
miątki. Przeczucie nie omy
liło pana Ratajczaka. Pewnej 
nocy wywieziono go wraz ze 
Stachem do obozu ewakuacyj
nego.

Każdy dzień jest inny, każda godzina nie
sie z sobą c.iś innego, nkoczckiw^nego. 
Jeszcze parę dni temu mieszka! Stach z oj- 
c:m w swaim domu, potem znalazł się za 
■drutami cbozu ewakuacyjnego, a oto teraz 
już są obaj w Częstochowie, dekęd ich 
Niemcy przywieźli. Pozostawiono ich własne
mu losowi. t

Szusra posarsy

Kreślarz bud. konstruktor, 
poszukuje dorywczo pracy 
uferly Glos Wikp. nr 39056.

Starszy maszynista tartaczny 
poszukuje pracy, najchętniej w 
poznańskim. Zgłoszenia: Kra
ków, Rema 33/3. 9-884

Gospodyni, kucharka samo- 
dzielna, świadectwami przyj 
nile posadę przy małej rodzi 
me. skromnym wyr.agrodze- 
r< era. Chętnie w majątku Of. 
, Czytelnik", M. Focha 14 - 
m 52 v t52

i Zbożowiec księgowy bilansista 
szuka posady w spółdzielni. 
Oierty Gł. Wielkop. nr 39181.

Maszynistka rutynowana szuka 
zajęcia Oferty Głos Wielko
polski nr 39170.

Księgowa - bilansistka. znajo
mość przebitk, szuka samo
dzielnego stanowiska w po
ważnej firmie lub przemyśle. 
Oferty Głos Wielkop. nr39178.

Biurowy ze znajomością księ
gowości szuka posady. .Oferty 
Glos Wielkop. nr 39188.

Maszynistka biegła, księgowość, 
szuka pracy. Oferty Głos Wiel
kopolski nr 39280.

Stanowiska trwałego, zaufane
go do wyręczenia gosp. domo
wym, interesie etc. u samotnej 
osoby poszukuje samotna, do
świadczona, inteligentna eme
rytka. Oferty Głos Wielko
polski nr 39263.

Nauka

Student Wydz. Mechanicznego 
poszukuje popołudniowego za
jęcia. Oferty „Czytelnik ", M. 
F.cha 14, nr 59. 159

Maturzysta poszukuje pracy 
biurowej. Oferty nr 3179 Czy
telnik, Armii Czerw. 1. C3322

Handlowe kursy półroczne roz
poczynam 1 października. Kur
sy handlowe Smólskiego. Wa 
wrzyniaka 33. 9-517

Korespondencyjne Kursy Księ
gowości. Informacje: Lublin, 
skr. poczt. 105. 9-717

D ugoletni księgowy-bhansista 
p.zyjmie księgowość lub nad- 
zr. Of. Gł. Wlkp. nr 39162.

Rolnik starszy, sumienny przyj- 
inie pracę w średnim gospo
darstwie wraz z prowadzeniem. 
Oierty nr 1326 Czytcinlk, Da
szyńskiego 48. ' kl729

Student Szkoły Inżynierskiej 
poszukuje jakiejkolwiek pra
cy po południu. Oferty Glos 
V elkopolski nr 39152.

Rzeżnik starszy przyjmie pra
cę najchęiniei w jadłodajni. 
O.rty Głos Wikp. nr 39141.

Krawcowa, kilkuletnia prak
tyka, świetna organizatorka 
pracy jako kierowniczka pra
cowni. Of. Gł. Wlkp. nr 39104

krawcowa, warszawianka, pler. 
wszorzędna, domach artystów, 
wyrobiony gust. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 39105.

Księgowy-bilansista przyjmie 
posadę Oierty Głos Wielko
polski nr 39101.

Młynarz z długoletnią prakty
ką samodzielnej pracy poszu
kuje zajęcia. Zapotrzebowanie 
skierować do administracji 
Głosu Wlkp. Gniezno nr 157.

9-816
księgo wy-biiansista obeznany 
z kalkulacją, obecnie na sta-. 
Łowisku głównego księgowe
go, zmieni posadę. Warunek: 
mieszkame. Oferty Głos Wiel
kopolski nr 9-892.

Gospodyni-kucharka poszukuje 
jposady od 1. 10. 47 lub
15. 10. 47 w domu religijnym, 
najchętniej probostwo. Adres 
wskaże Głos Wlkp. nr 9-870

Szukam posługi. * Oferty nr 
1328 Czytelnik, Daszyńskiego 
nr 48. kl731

Starsza uczciwa osoba poszu
kuje lepszdgo zajęcia. Of. nr 
1329 Czytelnik, Daszyńskiego 
nr 48. ki732

Szcfer-mechanik, kawaler, lat 
35, pozwolenie czerwone, trze
źwy, sumienny. Najchętniej 
wóz osobowy. Of. Głos Wiel
kopolski nr 39208.

Kreślarka techniczno-budowla
na szuka posady. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 39241.

Gospodytii-kucharka, 20 lat 
piaktyki, sztjka odpowiedniej 
pracy. Oferty Głos Wielko
polski nr 39242.

Gospodarz, żonaty, 17 lat pra
ktyki na większych gosp. szu
ka pracy gospodarza względnie 
urzędnika. Oferty ,Głos Wielko
polski nr 39260.

Inteligentny 16-ietni uczeń Gi
mnazjum Handlowego poszuku
je popołudniowego zajęcia. Of. 
Głos Wielkop. nr 39251.

Urzędnik gosp., żonaty, szkołą 
rclniczą, praktyką maj., szuka 
posady.' Mam własny inwentarz 
żywy i martwy, mogę pom'c 
w gospodarstwie. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 39259.

Program audycyj radiowych na piątek, 3. 10.
6.00 Sygnał; 6.15 Dzień.; 6.30 Muz.; 6.50 Program; 7.00 

Muzyka; 7.15 Wiad.; 7.30 Muz ; 7.55 Inforin.; 8.05 Skrzyn
ka PCK; 8.15 Rady prakt. dla słuchaczek; 11.57 Sygnał i 
li?inał; 12.06 Wiad.; 12.15 .,Od mazura do oberka"; 12,30 
. Zbiór i przechowywanie owoców" (pogad.); 12.40 Pieśni 
kompozytorów rosyjskich; 13 00 „Jak pracuje jedyna w 
Folsce Fabryka Sygnałów kolejowych”; 13.10 Muzyka; 14.OC 
Przegląd kultu: alny; 14 10 „Z dziejów tańca; 14.45 Chór 
rosyjski; 14.55 Not. giełd.; 15.00. Muz. taneczna; 15.20 
„O Żaczku-Szkoiaczku i o Sowizdrzale" (słuch, dla dzieci; 
15.50 „Nasze uzdrowiska”; 16.00 Dziennik; 16.10 „Idziemy 
co marynarki wojennej" (reportaż dźwięk.), 16.20 Pieśni 
pilskie: 16.35 Audycja dla chorych; 16.50 Pogad. sport, z 
W-wy; 17.00 Koncert z firmy metalowej: ,Banhof i Ziele- 
pieęki w Sosnowcu”; 17.45 Aud. dla młodzieży: „Szukam 
i siąlżki"; 18.00 Nadprogram; 18.10 Wiad. bież.; ‘18.15 
Skrzynka ogólna — listy radiosłuchaczy om lwi Alfred 
Sikorski; 18.25 Koncert życzeń; 19.00 '„KGncert muzyki 
radzieckiej"; 20.00 „Shaw o muzyce i muzykach"; 20.15 
„Muzyka ludowa". Wykonawcy: Orkiestra Wojskowi Pozn. 
Falku Piechoty pod dyr. por. kplm., Jana Wcjnowskiego, chór 
F.ifiowy z Dopiewa póil dyr. Józefa Zabdera; 21.00 Dziennik: 
21.30 Rezerwa muzyczna; 21.40 Kwadrans piosenek; 21.55 
Kwadrans prozy: „Szczęście" Piotra Pawlenki; 22.10 Wiad. 
sport, z W-wy; 22.15 „Mozaiką, muzyczna"; 23.00 Ostatnie 
wiadoraośći; 23.10 Program na dzień następny; 23.20 Mu
zyka skrzypcowa; 23.55 Z ostatniej chwili.

I

Wydawca; Spółdzielnia Wydawnicza „Czytelnik'*.
Redaktor naczelny: Jan Zagierski.
Godziny przyjęć: Redaktor,naczelny od 12—13-tej; 

sekretarz redakcji od 10—11-tej.
Niezamówionych rękopisów redakcja nie zwraca. 
Za dział ogłoszeniowy redakcja nie odpowiada. 
Prenumerata miesięcznie; w’ Poznaniu w agenturach 

i kioskach 85 zł, z odnoszeniem do domu 95 zł, 
na prowincji pocztowa 90 zł, pod opaską 95 zł. 

Kolportaż (prenumerata, pojedyncze egzemplarze i kol
porterzy): Poznań, ul. Świerczewskiego 3, tel. 78-64, 
oraz ui. Daszyńskiego 48, tel. 94-17, 28-62, dyrek
cji 94-18 — Konto PKO „Czytelnik" — Poznań 
V-4400, Bank Gospodarstwa Spółdzielczego nr 25. 

Adres redakcji i administracji: Poznań, ul. Wyspiańskie
go 10, tel. 64-75 i 62-70.

Oddziały: Gniezno, ul. Dąbrfwki 1; Gorzów, ul. Łokiet
ka 24, tel. 318; Ostrów, ni. Kościelna 9, tel. 753; 
Zielona Góra, pl. Lenina 7.

Cennik ogłoszeń: Za 1-lamowy milimetr lub jego 
miejsce: za tekstem do 100 mm 30,— zł, 
od 101—200 mm 35,— zł, powyżej 200 mm 55,— zł; 
większe wśród drobnych do 50 mm (tylko 
;-łamowe) 50% drożej od zatekstowych, powyżej 
50 mm, oraz dwu i więcej łamowe 109% drożej od 
zatekstowych; ogłoszenia żałobne do 80 mm 
20,— zł, od 81—150 mm 30,— zł, od 151—2<i0 mm 
45,— zł, powyżej 240 mm 65,— zł; w tekście 
redakcyjnym do 100 mm 100,— zł, od 101—200 
mm 120,— zł, powyżej 200 mm 140,i— zŁ Zestaw 
tabelaryczny, kombinowany i bilanse 100% drożej. 
Ogłoszenia drobne: poszukiwania pracy — 
pierwsze słowo tłustym drukiem 20,— zł, każde dalsze 
słowo .10,— zł (najmniejsze ogłoszenie 100,— zł); 
poszukiwania rodzin — pierwsze słowo tłustym 
drukiem 30,— zł, każde dalsze słowo 15,— zł (naj
mniejsze ogłoszenie 150,— zł), wszystkie inne — 
pierwsze słowo tłustym drukiem 40,— zł, każde dalsze 
słowo 20,*— zł (najmniejsze ogłoszenie 200,— zł). 
W wydaniach niedzielnych i świątecznych 39% drożej.

Adres Biura Ogłoszeń: Poznań, ul. Wyspiańskiego 10, 
I ptr., telefony: 64-75, 62-70 (wewnętrzny 5).
Konta: PKO Poznań nr 4499, Bank Gospodarstwa 
Spółdzielczego Poznań nr 8.

Tańców nowoczesnych wyucza 
Adela Szczurkówna, Jan Szczu
rek, aleje Marcinkowskiego 2a. 
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MOTOCYKLEM 
zapisy na kurs przyj
muje stale biuro szkoły

„AUTO-STER"
Poznań, Mickiewicza 36, 
tel. 34-77. — Początek
Kursu 1 października 
br. p5566j

Kursy handlcwo-administracyj- 
nc księgowości rozpoczynamy 
2 października. Wpisy: Zjedno
czenie Przemysłu Drzewnego, 
Poznań Mielżyńskicgo 26/27, 
od 8—15, 17—19. Tel. 19-35.

p5822
Lekcje pisania na maszynie — 
Szewska 3 m. 6. 39201

Kursy pisania na maszynie, 
ślepą metodą, wszystkimi pal
cami. Piotr Pieprzycki, Po
znań, al. Marcinkowskiego 26, 
tel. 23-62. Dla zamiejsco
wych kursy listowne. p5849

Sprzedaże

Drewniaczki i bambosze, na za
mówienie i gotowe, poleca 
Pracownia, Focha nr 29 m. 8. 
____________________ P5188
KDF. (Wolkswageny) z demobi
lu, z prawem w>asności i wszel
kie części zapasowe, sprzedaje 
Auto-Obsługa, Poznańska 64.

P5444

W-mMIANA-UURT.
Uprawniona Agentura Central, 
Krajowych Surowców Włókien 

niczvch
POZNAN, Rooseve!la 19

Tel. 70-57
Oddział w Bydgoszczy

ul. Dworcowa S5 Telefon 33-1; 
Biura czynne od 8—15-tej, 
w soboty od 8—13-tej.

Peugect dwutonowy, GM C 
czterotonowy Ford dwuto
nowy. Ford amerykański czte
rotonowy (niekompletny) D K W 
reklamówka półtonowa. Do o- 
bejrzema: Auto-Obsługa, Po
znańska 64. p5445

Tapety, linoleum, ceraty, ko
rzystnie nabędziesz firmie Or
nat, Poznań, Wrocławska 13, 
telefon 24-05. 9-492

Celofanowe torebki J. Zała- 
chowska,’ Poznań, Al. Marcin
kowskiego 16, I, nar. Marcina, 
tel. 14-94. p5307

Tapczany, leżanki, fotele, mar 
terace wykonuje tapicernia 
Pluciński. Marcinkowskiego 2a. 

38058

Tłoczono w Drukarni św. Wojciecha pod Zarządem Państw, 
w Poznaniu K — 32761’

„Ojcze — powiada Stach — pamiętasz, 
że n craz wybieraliśmy się do Częstochowy?"

„Tak, Stachu, Idźmy więc na Jasną Girę 
i podziękujmy za to, ie jesteśmy razem, źe 
wojna nas nie rozdzieliła.

Meble różne, wielki wybór, 
korzystnie. Janiak, Poznań, ul. 
Rybaki 6; w podwórzu. p5871

Pianino do ćwiczeń tanio —
Zygni. Augusta 3 — 3. ’ 9-910

Pianina1 okazyjne. Poznańska 
Centrala Fortepianów, Zygtn. 
Augusta 3 — 3. 9-902

Parcelę wijiową przy Operze, 
tanio sprzeda „Union", Rze
czypospolitej 4. 39330

Parcelę 5-morgową, ogrodni
ctwo, Winiary, sprzeda — 
„Union", Rzeczypospolitej 4. 
_________ 39331 
Kamienicą dochodową, bez 
kwaterunku, Mickiewicza — 
osMnset tysięcy, sprzeda — 
„union", Rzeczypospolitej 4. 
_____________________ 39332 
Pierwszorzędne skrzypce fute
rałem, niklowy pulpit. Jerzego 
3, m. 8 (Wilda),______ 39115

Sklep Dąbrowskiego blisko 
rynku. Dwie ubikacje. Adres 
wskaże Głos Wlkp. nr 39103.

Samochód ciężarowy, 3,5 t, 
ameryk., Spiesznie sprzedam. 
Zgłoszenia tel. 4963. kl725

Jasnogórska Pani wywarta duże wrażenie 
na Stachu. Lecz w Częstochowie są Niemcy. 
W Częstochowie, Warszawie, w całej Polsce.

Schcdząc ze stoków Jasnsj Góry z za
myślenia oliudrił Stacha radosny okrzyk pj- 
witania: „Michał, a ty skąd?"

Zupełnie przypatikcwo spotkał ojciec Sta
cha swego dawno niewidzianego krewniaka.

Lodówka gazowa na sprzedaż. 
Obejrzeć: Szamotuły, restau
racja (naprzeciw staroslwi). 
Cena 20.000,—. 39189

Parcelę */n morgi przy dworcu. 
‘Wiciak, Puszczyków ko, Gajo- 
wa 4. 115839

Pianino dobrym stanie okazyj
nie. Strzałowa 2 m. 10. p5842

Sypialnie, kuchnie, oddzielne 
bufety kuchenne, łóżka, szafy 
korzystnie poleca Janiak, — 
Balcerowski, Za Bramką nr 4. 

p5845
Jadalnia, orzech kaukaski, no
woczesna, oraz leżanka. In
formacje: Tel. 75-06. p5831

Dom, wieś kościelna, mórg 
ogrodu, koło' Rawicza, cena 
380.000,— zł. Metelski, św. 
Marcin 13. p5832

Parcele — Osiedle Warszaw
skie. Sołacz, Winiary, korzyst
nie sprzeda Metelski, św. Mar- 
cin 13._______________p5833
Meble używane, jak: szafa, 
stoły, stoliki, umywalnia mar
murem i waga decymalna 150 
kg. Daszyńskiego nr 122 m. 8 
(od 16-tej). p5837

S
 PAŃSTWOWE |

WARSZTATY SAMOCHODOWE |

W POZNANIU, UL. GĄSIOROWSKICH 4 |

$ zawiadamiają &
v że z powodu reorganizacji Warszfa- B 
® łów, nie przyjmuje się żadnych gb 
J dalszych zleceń remontowych
• www w ww ® wwwwetw ww •Baraki drewniane sprzedam. 
Przedsiębiorstwo Budowlane B. 
Drzewiecki, Roosevelta 21, te
lefon 62-82. 39178

Dom składem rzeżnickim, przy 
Poznaniu, 900 tys sprzeda 
Metelski, św. Marcin 13. p5835

DKW 250 cm NZ, stan dobry.
Tel. 92-23. 38726

Szafę, krzesła sprzedam. Kar
wowskiego 1 m. 3. 39203

Domek ogrodem blisko Pozna
nia sprzeda Juska, Kordeck:e- 
go 26 (Górczyn). 39221

Kamienicę na Łazarzu 2.800 
tys. sprzeda Juska, Kordeckie
go 26 (Górczyn). 39222

Mtebte
sypialnie, kuchnie, sto
łowe, biurowe, pojedyn
cze, meble wyściełane 
po cenach przystępnych 
poleca
Magazyn Mebli

K. I.EŚNIEWICZ — Poznań, 
św. Marcin 74, tele
fon 11-89. 9-752

Samochód marki „Praga", 2 t, 
na chodzie sprzedam. Inform. 
Kanałowa 12, m. 4, od godz. 
15.__________________ 39177
Gliceryny zastępczej 1000 kg 
okazyjnie sprzedam. Oferty 
„Czytelnik", M. Focha 14 — 
nr 61. -161

Radio 5-lampowe „Philips", 
prąd stały i zmienny tanio 
sprzedam. Marsz. Focha 45, 
m. 13. 39169
Gospodarstwo 103 morgi z in
wentarzem lub bez korzystnie 
sprzedam. Oferty Głos Wielko
polski nr 39166.

Wózek autko na sprzedaż. Lo
dowa 41b, m. 3. 39163

Psy rasowe, boxy dwumie
sięczne. Działytlskich 2, m. 2. 
_____________________39159 
Dom, 4 ubikacje, mieszkanie 
wolne, ogród, blisko tramwa
ju, 1.000.000; willa piętrowa, 
wypalona, ogród, Winogrady 
1.100.000; dom, 5 ubikacji, 
4 morgi ogrodu, kościelna 
wieś. pow. Szamotuły, 500.000 
wyb'r parcel sprzeda Nowak; 
Wyspiańskiego 16, m. 1.

39171

KOZAK
poleca 

artykuły biurowe 
farby — kalkę — taśmy 

papier maszynowy 
i cyklostyl.

Poznań, Ratajczaka 36 
tel. 98-58. ■ p5764

Samochód półciężarcwy Ford
B. B., 4-cylindrowy, po remen- 
cie, kryty płachtą sprzedam. 
Kanałowa 18 m. 5. 39156

Maszyny do liczenia, pisania, 
naprawiamy — przerabiamy 
pismo. Zakupujemy maszyny 
na części. Warsztaty Maszyn 
Biurowych W. Chrzanowski, 
Poznań, pi. Wolności 2. p5604

Bagermistrz potrzebny natych
miast. K. S. B. Poznań, ul. 
27 Grudnia 4. 39150

Ford Taunus w bardzo dobrym 
stanie sprzedam. Ślusarek, fa
bryka cukrów i czekolady, Dą- 
broY/skiego 79. 38780

Materace, tapczany, leżanki, 
fotele „Rekorda", Stary Ry- 
nek 29 (Kurzanoga). p5795

Autko, wózek dziecięcy, nowy, 
okazyjnie sprzedam — Raczyń
skich 9 m. 14, telefon 88-45.

 p5682
Kamienicę ogrodem, wolnvm 
mieszkaniem Soj-acz, 1.500 
tys.; dom 4 lokatorów. Sło
neczna, 1.300.000,— sprzeda 
Metelski, św. Marcin nr 13.

 p5676
Bufet i kredens w dobrym 
stanie, dąb, wewnątrz mahoń, 
sprzedani. Adres wskaże Glos 
Wielkop. nr 9-825.

Motocyl Zfindapp, 200 cm. tłl.
Kącik 3, w podwórzu (przy

Rynku Łazarskim). 3890Ó

Fotele dwa, oraz biurko pa
tentowe okazyjnie. Za Bramka 
6 m. 1, ____________ 'p5G36
Skład — 3 ubikacje, pl. Wol
ności, urządzeniem, sprzedam. 
Informacje: Metelski, św. Mar- 
cin 13. ____________ p5834
Radio „Blaupunkt" 6-lampo- 
we. Armii Czerwonej 4 m. 10.

__________________ p5830 
Okazja! Domek, pół morga 
ogrodu, w Gnieźnie, 600 tys. 
zaraz sprzedam. Gniezno, ul. 
Mickiewicza 7 m. 6.____9-Ś72

Skrzynie używane, równej wiel
kości, sprzeda (większą par
tię! Centrala Handlowa Prze
mysłu Chemicznego, Oddział w 
Poznaniu, ul. Mickiewicza 28.

9-874
Ciężarówkę 3 topy ropniak 
oraz platformę 5 ton sprze
dam. Fąferek, Szamotuły, 1-go 
Maja 13. 9-886
Maszynę okrągłą do wyrobu 
pończoch, akordion — św. 
Wojciech 22'24 m. 12. C3325

Sprzedam dwa fotele klubowe 
jak nowe, oraz szafę dwu
częściową. Kosińskiego nr 8 
m. 35,_______________ ki734
Pianino, nadzwyczajna okazja, 
tanio. Kopernika nr 6 m. 12.

___________________39198
Kamienicę wypaloną, 5 minut 
od pl. Wolności, sprzeda Ju- 
ska, Kordeckiego 26 (Gór- 
czyn). 39224

Drzewo 
opałowe 

stale na składzie.
„Las"

Poznań, Słowackiego 13 
tel. 37-77. 39233

Tapczan sprzedam. Kazimierza
Wielkiego 14, m. 3. 39149

B. M. W. piękna limuzyna z 
nowym silnikiem i polski Fiat 
508 po kapitalnym remoncie 
jak nowy. Kolejowa 40, m. 1.

__________________ 39147 
Autko nowe, radio „Liliput", 
ubranie wizytowe, mostek 230 
X100. Pamiątkowo 1 m. 41. 
_____ _ ___________ 39146 
Sprzedam 2 łóżka, 2 szafki, 1 
umywalnię, 1 lustro. Cheł
mońskiego 8, m. 4.____ 39140

Dom ogrodem owocowym — 
przepływa strumyk, obszerne 
zabudowania na przemysł, 
handel, 900.000. Współwłaści
ciel, Piekary 11 m. 2. 39210

Motocykl 500-tka DKW z przy- 
czepką do sprzedania tanio. 
Gniezno, 3 Maja 48. 9-8 15

Motor ropny 12 KM sprzedam.
Zgłoszenia Sw. Marcin 45a, 
I ptr., wprost. p5785

Wózek dziecięcy w dobrym 
stanie. Promienista 40, m. 3. 
____________________ p5783 
Spiesznie sprzedam motocykl 
DKW ,,Z“ 350 cm3 w dobrym 
stanie na chodzie — ul. Ma
tejki 54 m. 2.________ 39187

Ubranie ciemne w paski figu
ra średnia i szkło okienne 
5C <50 i 40X35. Żydowska 30 
m. 5.________________ 39211
Sprzedam lustro, umywalkę, 
łśtóko, piec elektryczny. Mali
nowa 6 (Dębiec). Ginderowa. 
____________________ 39216 
Willa przy Operze, mieszka
nie wolne. Dutkiewicz, Daszyń
skiego 59, m. 13, prawo, 
_____________________39209 
2 domy Obornikach Us morgi 
ogrodu sprzedam 1.200.000; 
kamienicę jednym składu Ła
zarzu, blisko Parku Wilsona, 
sprzedam 2.500.000. Sowiń
ski, Zygmunta Augusta lOa, 
tel. 36-75.____________ 39206
Skład spożywczy 2 pokoje ku
chnią, telefonem, łązienką 
sprzedam 430.000; piekarnia 
blisko Poznania, piec ruszto
wy, urządzeniem sprzedam — 
600 tysięcy. Sowiński, Zvgm. 
Augusta 10a, tel. 36-75. 39207

Dcmok ogrodem stajnią Pozna
niu sprzeda Juska, Kordeckie
go 26 (Górczyn). 39223

Parcelę w Górczynie korzyst
nie sprzeda Juska, Kordeckie
go 26 (Górczyn), 39225

Kupna

Maszyny do pisania, liczenia, 
powielacze, kupuje Wacław Ro- 
howski i Ska. Poznań, Miel- 
zyńskiego 18. tel. 43-25.

P5492
Mikroskopy nawet niekomplet
ne kupujemy. Warsztat optycz
ny. Łódź. Nowonjiejska 3.

9-504
Kapustę każdej ilości zakupi
my — Kwaszarnia, Poznań, 
Główna 36. p5792
Kupię bednarkę grubość 0,2 
do 1 mm. Wyroby Metalowe, 
Frąckowiak i Ska, Dąbrow
skiego 79. ’ 33056

WEC.N fej 
owczą surową 
stale kupuje 1 zamie
nia na tkaniny goto
we albo na włóczkę 
maszynową 1 szydeł- S 
kową. Płac! najwyż- 1 
sze ceny.
ŁÓDZKA HURTOWNIA
Art. Włókienniczych, Po
znań, M. Focha 16 w Ha--r 
lj Targów Poznańskich,^ 
naprzeciw Dworca Za-*2 
chodniego. Tel. 63-31.

Kamienic,' willi, domów, go
spodarstw, poszukuję. Otręba, 
Jarocin, Kilińskiego 2. 9-784

Opony, dętki, samochodowe i 
motocyklowe każdą ilość ku
puje Wulkanizacja. Dąbrow
skiego 89. 9-521
Kupię każdą ilość bednarki 
do obijania skrzyń. Wyroby 
Metalowe, Frąckowiak i Ska, 
Dąbrowskiego 79 . 39076

Kupię zaraz willę wyremonto
waną przy przystanku tram
wajowym śpiesznie Oferty 
Gros Wielkop. nr 39043. Po
średnicy wykluczeni.

Mosiądz 8—10 mm w prętach 
kupię. Bukowska 45a. f3320

Drut mosiężny 2 i 3 mm do 
spawania. Oferty Głos Wielko
polski nr 38605.
Kamienicę, willę, parcelę na
tychmiast kupię. Cena obo
jętna. „Union", Rzeczypospo
litej 4. 39329
Maszyą biurowych kupno — 
sprzedaż — naprawa. Piotr 
Pieprzycki, aleje Marcinkow
skiego 26. tel. 23-621 Prze
pisywanie— powielanie. p5843

Motorki elektr. do maszyn do 
szycia kupię. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 39173.

Wieczne pióra na części, na
wet połamane, kupuje F-a 
Montaż, Roosevelta 6/7. p5754

’! APARAT DO
PUNKTOWEGO

SPAWANIA 
blachy jednomili- 
metrowej 

kupimy
Bracia Waligórscy 
i Z. Paprzycki 
Wytwórnia Wyrobów 

! Metalowych, Poznań,
Łacina 4 (dawniej św. 
Rocha). Tel. 23-95.

P5745

Woski i parafinę stale kupuje 
iub_ zamienia aa świece rów
nież kościelne. Kupujemy 
grubszy celofan. Wytwórnia 
Chemiczno-Techniczna. Po
znań, Dąbrowskiego 79, tel. 
91-04. p5789
Maszyny do pisania, liczenia, 
powielacze, naprawa, zakup, 
sprzedaż. ,,ReMa“., Poznań, 
św. Marcin 5 (przy pl. Hoo- 
vera), tel. 41-07. p5780

Z urwanych słów dowiedział się pan Ra
tajczak, że krewniak jego mieszka w war
szawie. Opowiedział więc mu o swoich fo
sach, o Stachu, o wszystkim co przeżyli.

„Musirny cię inaczej ubrać" — rzeki plin 
Michał do Stacha. Poza tym zabieram was 
do Warszawy”. Już po chwili Stach wy. 
szedł z magazynu w nowiuteńkim ubraniu.

Parcele wzgl. ogród w Po- 
•znanlu kupię. Oierty „PAP", I 
Poznań, Mielżyńskicgo 8, nr j 
4282/47. ’ 9-879

Willi ogrodem,, wolnym mie
szkaniem. Spiesznie poszukuję. 
Fijanowski, Półwiejska 26.

39164

Traktor w bardzo dobrym sta
nie z papierami kupię. Stranz, 
Erdgoszcz. Nakielska 137 — 
tel. 20-26. p5782

Zakupimy korek w płytkach. 
3 Maja 5, B-cia Swierczyńscy, 
tel. 34-18. P5806

Paleniska 
kotłowe 

przeliczam na opał 
miałem węglowym. 

Dypl. Inż, Janczalc, 
Poznań, Matejki 39, 
tel. 74-06. 39239

zamiana

Zamienię skład Kosińskiego na 
1’/? pokoju przy głównej uli
cy. Zgłosz. Daszyńskiego 123, 
lotograf. 39160

3 pokoje używaniem kuchni 
śródmieściu nadające się na 
biura, cichy przemysł lub mie
szkanie zamienię na 2% lub 
3 pekoje z kuchnią. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 39119.

V. orne lokale

Pana na stanowisku przyjmę 
na pokój umeblowany w cen
trum miasta. Oferty Gros 
Wielkopolski nr 39110.

Pokuj kuchnią słoneczne zwrot 
kosztów 65 tys. Pamiajkowa 
25, m. 3. hll 26

Panu samotnemu starszemu na 
poważnym stanowisku umeblo
wany. Oferty Głos Wielko
polski nr 39151.

Piekarnię ruchliwą odstąpię za 
zwrotem kosztów. Oierty „Ku
rier Szczeciński", Szczecin, 
nr 250._______________9-855
Poleć j umeblowany utrzyma
niem 2 panom. Oferty Głos 
Wieikcpoiski nr 39097.

Sklep duży, śródmieściu, pier
wszorzędny punkt, do oddania. 
Adres wskaże „LAR", Rataj
czaka 7, pod „9,1133“.

p5807

Unieważniam kartę ewakua
cyjną z Iwienic na nazwisko 
Maria Radkiewicz, Zielona 
G ra- •________________ 9-816
Unieważniam zgubione: książ
kę wojskową RKU Jarosław, 
książkę tożsamości konia —- 
klacza kara, 16 lat. Michał 
Mozol, Gorzewo, Gmina Ry. 
czy wół._______________ 9-819 /
Unieważniam zagubioną kartę 
ewakuacyjną, snis gospbdar- ) 
stwa, dowód tożsamości konia 
na nazwisko Stanisław Strzał
kowski, Stróźewice, pow. Cho
dzie^_________________9-826
Unieważniam kartę rejestra
cyjną RKU Wolsztyn na na
zwisko Mieczysław Bińkowski, 
Wielichowo, powiat Kościan. 
__________  39003 
Unieważniam zagubione świa
dectwa czeladnicze rzemiosła 
kowalskiego oraz ukończenia 
szkoły wystawione przez Pań
stwową Szkołę Zawodową w 
Grybowie na nazwisko Jan 
Tyrkiej, ur. dn. 26. 4. 1914 r. 
W Męcinie.____________ 39036

Unieważniam zagubione: do
wód kolejowy DOKP Wrocław, 
bilet okresowy, bilety kodejo- 
we na rok 1947/48 również 
dla zony, legitymację ZZK, 
prawo jazdy motocyklowe, 
kartę rejestracyjną nr 9480, 
zaświadczenie Urzędu Likwi
dacyjnego — Zdzisław Kupś. 
_____________________39194 
Unieważniam legitymację Ubez
pieczalni Spor, nr 46771638. 
Leon Wojciechowski. 39125

Unieważniam zgubione za
świadczenie RKU Nowasól ma 
nazwisko Jan Rabiega, Glogi- 
nin, p. Borek. 9-825

Szuka lokalu

2 pokoje, kuchnia, łazienka, 
remont zapłacę, oferty Głos 
Wielkop. ur 39051.

Poszukuję mieszkania dwu- 
pokojowego kuchnią lub więk
szego, bez mebli, Puszczyko
wo, Puszczykówko. Spieszne 
oferty Gł. Wikp ni 3SOO7.

Pokoju dla 2 osób poszukuję 
zaraz. Oierty G/os Wielko
polski nr 33397.

Pokoju próżnego samotna pani.
Oferty Głos Wlkp. nr 39133.

Student materialnie niezależ
ny poszukuje pokoju, cena 
obojętna. Oierty nr 3167 Czy
telnik, Armii Czerwonej nr 1.

‘ f3310
Samotny pan poszukuje poko
ju umeblowanego, dobrze “za
płaci. Oierty „PAR", Rataj
czaka 7, pod „9,1124“. p5801

Pokoju umeblowanego nieprze- 
chodniego bez dostępu do ku
chni j prania szuka licealist
ka. Najchętniej Jeżyce, śród
mieście. Cena obojętna. Oferty 
„PAR". Ratajczaka 7 — pod 
„9,1146“. p5814

Dzierżawy

Młyn motorowy 6 ton oddzier- 
żawię. Oferty „PAR* Poznań, 
Ratajczaka .7 — ppd „9,920" 
_____________________p5651
Piekarni mieście tub na wsi 
poszukuję. Otręba, Jarocin, ul. 
Kilińskiego 2. 9-783

Zguby

Unieważniam zgubione prawo 
jazdy na nazwisko Zygmunt 
Kruszyński. . 39002

Unieważniam zagubione dowo
dy osobiste i legitymację z 
Ubezpieczalni Społecznej na 
nazwisko Barbara Tilecka, pl. 
Asnyka 4 m. 2. 390/8

Unieważniam zagubioną ksią
żeczkę Ubezpieczalni Społecz
nej Poznań na nazwisko Kry
styna Stojowska, urodzona 
2- ł2- Ż921. 39059

Unieważniam skradziony in
deks S. J. nr 771/46 na na
zwisko Jan Hładki. 39060

Unieważniam zgubione legity
macje PKP, ZUWZ, inwalidzką 
ką książeczkę wojskową i o- 
rzeczcnia komisyj lekarskich 
na nazwisko Ryszard Filipo
wicz, Zielona Góra. 9-815

Unieważniam zagubiony kole
jowy dowód tożsamości oso
by nr 838087, legitymację 
ZZK nr 639, legitymację Fil
mu Polskiego na nazwisko Ma
na Poszwa, Kępno. 39153

Unieważniam skradzione do
kumenty, kartę rejestracyjną 
RKU, zielone prawo jazdy na 
nazwisko Marian Wieczorek, 
Poznań, Chełmońskiego nr 9 
m. 6. 39161

Unieważniam zameldowanie 
milicyjne, zaświadczenie Zwią
zku Byłych Więźniów, kartę 
rejestarcyjną na handel sta- 
tzyzną na nazwisko Franciszka 
Woźna, Szamarzewskiego 13/15 
m. 44. 39168

Różne

Kołdry stare przerabia, nowe 
szyje — Kroczynska, Grobla 
la m. 4. p5714

Czarną kotkę z białym pod
bródkiem daruję w dobre ręce. 
Oierty Głos Wielkop. nr 39155.

Biuro księgowości i przepisy
wania na maszynie Smólskie
go, Wawrzyniaka 33, prowa
dzi księgow.ość różnych przed
siębiorstw, sporządza bilanse, 
obliczenia podatków, przepi
suje na maszynie listy, po
dania i prace dyplomowe.

9-859

Matrymonialne

Który z panów rolników-agro- 
nomow w wieku 42—50 lat 
zapozna w celu założęn.a 
wspólnego ogniska domowego 
kulturalną, pochodzącą z do
brej rodziny, właścicielkę du
żej resztówki. Oferty Głos 
Wielkcp. nr 39041.

Religijną, muzykalną z dobrym 
g.osem, uzdolnioną w ma:ar- 
stwie^ artystycznym. brune<kę 
dc 26, lat zapozna brunet bez 
na.ogów ua samodzielnym sta
nowisku. Cel matrymonialny, 
stan finansowy obojętny. Of. 
nr 3166 z fotografią za zwro
tem Czytelnik, Armii Czerwo- 
nei 1- c3309

Któremu z pan'w zależy na 
dobrej żonie? Pogodna blon
dynka, lat 30, pozna odpo
wiedniego pana. Fotografia 
pożądana, dyskrecja zape
wniona. Oferty Głos Wielko
polski nr 39167

Panną z dobrej rodziny, przy
stojna, • właścicielka zakładu 
krawieckiego, z braku zna:o- 
mosci pozna tą droga cz.o- 
wieka uczciwego, sumknr.cgo 
w wieku 36 do 40 lat. Cel ma
trymonialny. Oferty Głos Wiel
kopolski nr 9-847.

Dla mojej siostry, wdśv.k:, 
lat 34, właścicielki apteki na 
prowincji, miłej, o ba-tlzo 
szlachetnym serduszku, szuk./m 
męża, magistra farmacji lub 
lekarza, do lat 40. Może 1’’ó 
biedny, lecz o szlachetrm 
charakterze. Tylko poważne 
oferty Głos Wikp. nr 9-840.


